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Na wczorajszem posiedzeniu austrjaekiej 
I z b y  p a n ó w  prezydent poświęcił zaszczytne 
wspomnienie śp. Leonowi Thunowi. laba powstała 
na znak współczucia.

Następnie przydzielono ustawę wojskową ko­
misji, złożonej z piętnastu członków. Izba przyję­
ła trak ta t handlowy t  Szwajcarją i przedło­
żenie rządowe względem budowy kolei Moatur-Se-
rajewo. . . .

W końcu prezydent prosił o upoważnienie go 
do złożenia imieniem Izby najnniźeńszych życzeń 
w urodziny cesarzowej.

W środę .dbyła posiedzenie komisja podat­
kowa Izby posłów, aby rozglądnąć się w stosie pe- 
tycyj i waiosków, jakie w bieżącej sesji wpłynęły 
do Rady państwa w sprawie z n i ż e n i a  p o d a t ­
k u  d o m o w e g o .  Komisja już dawno odniosła 
się do rządn o bliższe wyjaśnienia i daty staty­
styczne, zapytując zarazem adm inistra.ję skarbo­
wą, co myśli uczynić wobec natarczywych doma­
gać się o zniżonie podatku domowego? Minister­
stwo skarbu jodnak pozostawiło dotąd to wezwania 
komisji bez słówka odpowiedzi. We środę po­
wzięła komisja nchwałę, toby jeszcze raz zapy­
tać rząd, jakia myśli zająć stanowisko w kwestji 
Zniżenia podatku domowego ; w razie gdyby rząd 
nie dał znown żadnej odpowiedzi, co jest bardzo 
prawdepodobne, wystąpi komisja z wlasnemi wnio­
skami.

Z Peszta donoszą: Po uregulowaniu sprawy 
konwersji pożyczek ma objąć tekę finansów sekre­
tarz stanu W . c k e r l e .  T i s z a ma powrócić do 
teki spraw wewnętrznych, a całkiem nsnnąć ma 
gię Szechenyi, minister handlu, gdyż przy rozpa­
trywaniu sprawy defrandacyj, przez Kokana popeł- 
nienych, wyszły ńa jaw okoliczności, świadezące, 
ż t w ministerstwie tam działy się wielkie nadu­
życia. a Szethenyi okazał się za słabym do nie­
dopuszczenia takiego stano rzeczy.

W y d a l a n i e  r o d a k ó w  n a s z y c h  tak 
z Prus, jak z Królestwa Polskiego nie ustaje 
dotąd. Z Królewskiej Huty, jak donosi Kurjer 
Poznański, wydalono 172 robotników pochodzą­
cych z Galicji. Nieszczęśliwi ci mieli już teraz 
opnścić Szląsk, zarząd kopalni uzyskał atoli 
jeszcze dla "nich prolongację do 1. marca.

Dzienniki petersburskie donoszą: „Na P r a ­
d z e ,  pod Warszawą, na samym końcu miasta 
zbudował niedawno zarząd wojskowy młyn, po­
ruszany gazem. Wzniesiono też fabrykę gazową, 
dostarczającą gazu owemu młynowi, który w 
ciągu 10 godzin może zemleć 500 czetwerti 
mąki. Takiż młyn wybudowany będzie podobno 
na Powązkach. Kwestja wyżywienia załogi W ar­
szawy w razie wojny upraszcza się znacznie 
z chwilą powstania owych młynów, które mogą 
dostarczyć dość chleba nietylko samej załodze, 
ale i ogółowi mieszkańców.

Według angielskich wladomośsi z Peters­
burga, Rosja zajmuje się powiększeniem swojej 
f l o t y .  Wkrótce ma się począć budowa trzech 
wielkich krąłoweów, wielki pancernik „Mikołaj 
I ."  będzie na wiosnę gotowy, tożsamo trzy torpe­
dowce podwodne.

Utwierdza się pogłoska, żs cesarz W i 1 - 
h e ł m  zwiedzi w przyszłym rokn A l z a c j ę .

R n c h  a n t  1 » i e w o 1 n i  « z y wzrasta wśród 
katolików niemieckich codziennie. Dzisiaj nie ma 
jnż prawie ani jednego większego miasta, któreby 
nie posiadało osobnego stowarzyszenia antiniewol- 
n iezego , pod opieką dyecezjalnego biekupa.

Post wzywa Francję, aby zaprzestała zemsty, 
leez wzięła wspólny udział w zwalczania handlu 
niewolnikami i dokeńczeniu bndowy kanału Pa-
namskifgo.

Do Pol, Corr. donoszą z Paryża, źe w tam 
tejszyeh kołach politycznych przychylnie poglą- 
dają na usiłowania rządu niemieckiego, o ile są 
skierowane do stłumienia niewolnictwa. Z gory 
przychylna temn we Francji opinia, utrwaliła się

jeszcze pod wrażeniem umiarkowanej i z godno­
ścią wypowiedzianej mowy hr. H. Bismarka, szcze­
gólniej w ustępach co do Francji. Gabinet frau- 
•uski postanowił snrowo czuwać nad tem, ażeby 
barbarzyński handel niewolnikami nie nadużywał 
flagi francuskiej jako środka ochronnego. Każdy 
podejrzany okręt z godłami francuskiemi ma być 
przystawiony konsulatowi lnb wojennemu okrętowi 
francuskiemu do rewizji.

Trzy grupy republikańskie f r a n c u s k i e j  
Izby posłów postanowiły, mowę senatora Challe- 
mel-Laeour przeciw bnlanżyzmowi, radykalizmowi 
i gabinetowi Floąueta rozpowszechnić po całej 
Francji. Rezultatem ostatnich z a j ś ć  w s e n a -  
c i e jest, ie  obecnie ogromaa większość senatu 
stanowczo oświadcza się przeciw rządowi, rewizji 
konstytucji i Boulangerowi. Radykały uderzają na 
m a s o n ó w ,  zarzucają* im, że wszyscy oni za­
przedali się oportunizmowi.

Wszystkie niemal dzienniki republikańskie 
zalecają zapowiadany projekt nstawy rządowej o 
powrocie do systemu wyborów okręgowych z po- 
jedyńczych kół wyborczych. Bóp. I r .  i Temps 
gorąeo przemawiają, ażeby Izba jak najspieszniej 
nchwaliła taką zmianę, a to ażeby wybory w rokn 
przyszłym odbyć się mogły jnż według Bystemu 
zmienionego.

Bepubliąue franęaise oświadcza się za co­
fnięciem akta banicyjnego, dotyczącego księcia 
d'A u m a 1 e.

W budynku paryskiego komisarjatu policyj­
nego w Quartier des Arohives eksplodował n a ­
b ó j  d y n a m i t o w y ,  który zniszczył połowę 
budynku, Z ludzi nikt nieuszkodzony.

donoszące, że Tippo otrzymał 28 listów S t a n ­
i e j ą  z Banałya na rzeką Arnwimi, w których 
opisane jest spotkauie Stanleja z Eminem baszą". 
Inne doniesienie opiewa, że do Zanzibaru dostał 
się wczoraj list Stanleja, wysłany przez posłańca 
d. 21. sierpnia, w którym to czasie Staniej prze­
bywał w dobrem zdrowiu w Vonalya nad Aru- 
wimi; przed 82 dniami rozstał on się był z Em i­
nem baszą, zdrowym i dobrze zaprowiantowanym.

Rzeka Arnwimi leży na granicy państwa 
Kongo. Tippo Tibb jest Arabem, dysponującym 
ogromnemi siłami w ś^dkowej Afryce i oddał 
część swoich ludzi Stanlajowi w usługi.

Przesilenie serbskie.

Ossercatore Bomano jest mocno oburzony 
tem, że dramat „Jezus Chrystus* napisany przez 
Feliksa Corvean, ma być w tych dniach przedsta­
wiony w Rzymie, i sądzi, że rząd włoski zabroni 
zelżenia Zbawiciela.

R u m u ń s k a  Izba posłów przyjęła onegdaj 
a d r e s  w odpowiedzi na mowę tronową według 
projektu przedłożonego przez stronnictwo rządowe.

Z S o f i i  donoszą aiespodziaaie o p r z e s i ­
l e n i u  g a b i n e t o w e  m. Dziesięć dni obrado­
wało sobranie nad nowym kodeksem karnym, skła­
dającym się z 506 paragrafów i ułożonym według 
wzorów zachodnich. Żywa rozprawa wszczęła się 
nad zniesieniem kary śmierci, która jednak po 
mowie ministra sprawiedliwości, Stoiłowa, przyję­
tą została, i tylko 30 posłów przeciw niej gło- 
Bewało.

Gorzej poszło ministrowi z §. 94. co do ukry­
wania zamysłów zdrady stann. Na wniosek komi­
sji paragraf ten został d. 19. bm. znaczną większo­
ścią odrzucony, jakoż jeszcze kilka innych para­
grafów odrzucono. Stoiłew oświadczył, i* mu się 
już sprzykrzyła jego teka 1 pragnie wycofać się 
z życia publicznego, i cofnął cały projekt. Nastą­
piła przerwą, Stoiłow wyszedł i już nie w rócił; 
w Izbie powstało zamieszanie.

D. 20. bm. Stoiłów podał się do dymisji, 
ale zdawało się, że sprawa zostanie załagodzoną. 
Tymczasem podał się do dymisji także Nacewicz, 
m inister spraw zagranicznych i towarzysz polity­
czny Stoiłowa, a według nadchodzących dzisiaj 
wiadomości, wszyscy ministrowie podali się do dy­
misji, z wyjątkiem Stambułowa i nieobecnego od 
dłuższego czasn w Sofii Żiwkowa.

Według wiadomości paryskich, wielki wezyr 
K ia  m il  b a s z a  ma się wkrótce podać do dymi­
sji; powody nie są wyjaśnione.

Korespondenci pism londyńskich i  S u a k i ­
na u telegrafnją, że klęska naahdzistów pod mu- 
rami tego miasta była okropną rzezią, mahdzistów 
poległo tysiąc, podczas gdy straty angielskie są 
nieznaczne. Jestto podobno przesada, skoro bitwa 
tylko pół godziny trwała.

Z Londynu donoszą niespodzianie: „Do Zan­
zibaru nadeszły listy Tippo Tihba z 29. sierpnia,

Im bardziej zbliża się Serbia do ehwili 
otwarcia wielkiej skupczyny, tem groźniej rysuje 
się sytnacja Serbii, i przybiera wszelkie cechy 
doniosłego przesilenia politycznego. Pisma rn90- 
fllskie, którym założy na tendencyjnem przedsta­
wianiu rzeczy, przesadzają oczywiście cały konflikt 
króla z ludnością i szerzą umyślnie wieści niepo­
kojące. I rzeczywiście, położenie jeBt bardzo tru ­
dne, a jakie wyjście król z niego wynajdzie, nikt 
nie zdoła przewidzieć.

W komisji konstytucyjnej panuje mimo zwy- 
cięBtwa radykałów usposobienie bardzo zgodne. 
Nawet po zwycięstwie radykałów przy wyborach 
starają się oni manifestować swą ufność i ule­
głość dla króla, gdyż, jak nam to wezoraj tele­
grafowano, na wniosek z Ich streny uchwalono bez 
dyskusji te paragrafy konstytucji, któremi zastrze­
żono pewne prerogatywy dla króla. Wedle Corr. 
de VEst walczono w tym wypadku wyraźnie o 
szlachetność, gdyż król, podziękowawszy członkom 
komisji za takie zaufanie, oświadczył nawzajem, 
iż zrzeka się przyznanego koronie wyłącznego 
prawa zawierania traktatów handlowych i chce je 
wspólnie ze sknpczyuą wykonywać. Komisja przy­
jęła jnż zresztą cały projekt konstytucji bez 
zmiany.

Świadczyłoby to, że między królem a radyka­
łami przychodzi do ścisłego porozumienia, z Bel­
gradu zaś ilustrują ową zgodę w tym dnchn, że 
król porozumiał się ze zwycięskimi radykałami 
dlatego, iż nie mógł inaczej postąpić. Radykalni 
zresztą mają być mniej zwolennikami Rosji niż 
tak zwani libera ln i; chcą oni raezej "^m oistnej 
polityki serbskiej, wolnej od wszelkie*’ zewnę­
trznych wpływów,

Z innych źródeł rozpuszczają tymczasem wie­
ści, że król, nie ufając rad^ks.łora, przygotowuj* 
cichaczem wszelkie środki obrony, a w razie od­
rzucenia konstytucji przez wielką sknpezynę, gotów 
jest raprowadzić w Serbii stan oblężenia. Dodają 
do tego sensacyjuą pogłoskę, że król od dłuższego 
czasn daje garnizonowi z własnej szkatuły doda­
tkowy żołd, aby w razie rozruchów mieć za sobą 
wojsko. Atmosfera polityczna w Belgradzie ma 
być bardzo duszna i agitacja rosyjska wre w ca­
łym kraju.

Co do stosunku różnych stronnictw serbskich 
do króla Milana zamieszcza organ bnkaressteński 
Express Orient, będący echem rusofilskich prądów, 
ciekawe korespondencje.

Obecnie, podług korespondenta, Milan właści­
wie nie ma stronników w krajn. Na postępowców 
rachować teraz jnż nie może, pooiewai ci wiedzą, 
że Anstrja przekonała się, iż zbyt drogo Milan 
ją kosztuje, popularność zaś jego znikła bez śla­
du. Oto dlaczego postępowcy wolą trzymać Bię 
wyczekującego stanowiska, aż do chwili, w której 
nowe instrukcje odbiorą z Wiednia. Wolnomyśl- 
nych król nie Inbi, wśród nich bowiem są praw­
dziwi mężowie stanu. Nie podoba się to Milanowi, 
skłonnemn do samowładztwa, dołoży więc wszel­
kich starań, ażeby nie dopuścić ich do steru rzą­
dów. Co się tyczy .radykalistów, nczncia ich dla 
króla są dostatecznie znane. Pokazuje się, że dzi­
siaj obojętnie w stosunku do niego zachowują się 
nietylko wszystkie trzy stronnictwa w Serbii, ale 
i Austrja. Król też wie o tem, wszakże, jak w
Arf A I Q ln / łc ir t  ! 1 . _ - _ , , - A.

porozumieć się, co do następcy tronu. Waśń stron­
nictw uspokaja Milana Obreuowicza i względem 
Austrji, która z nim wtedy jedynie zerwie, gdy 
będzie pewną, że za innego panowania znown w po­
lityce weźmie górę program dawny postępewców. 
Wieln z nich od niejakiego czasn na mocy in­
strukcji wiedeńskich przedstawia siebie, jako zwo­
lenników królowej Natalii.

O zamiarach Milana co do konstytucji, róż­
norodne, zdaniem Exp. Orient, obiegają wieści. 
Twierdzą niektórzy, iż pochwala on projekt, opraco 
wany przez komisję, na dalsze jednak ustępstwa 
nigdy się nie zgodzi. Radykaliści atoli jakoby 
żądają rdzennych zmian w projekcie, np. udzie­
lenia prawa nie królowi, ale skupczynie, na s ta ­
nowienie o wojnie. Posłuchy te znajdują po­
twierdzenie w wiadomości, że król pragnie, 
ażeby projekt konstytucji zawotowano całkowicie 
bez najmniejszego nadwerężenia. A na to w ża­
den sposób nie przystaną radykaliści, gdyż oni 
głównie nalegają o zmiany, domagając się, by 
rozważono projekt szczegółowiej.

W związku z tem pozostaje telegram 
z Belgradu, w dziennikach berlińskich wydruko­
wany, że król w komisji do przejrzenia konsty­
tucji wypowiedział mowę, w której oznajmił, 
iż, jeżeli sknpezyna nie uzna za dobry pro­
jektu, opracowanego przez komisję, on t. j : 
król, sknpezynę rozwiąże i ogłosi stan oblę­
żenia.

Tym pessymistycznym poglądom zaprzecza 
korespondent belgradzki do półurzędowej Pol. 
Corresp. Twierdzi on stanowczo, ie  pogłoskę o 
zamiarze zaprowadzenia stanu oblężenia wysoano 
sobie z palca i zaprzecza jej na podstawi# infor­
macji z „kompetentnego źródła". Zapewnia owszem, 
źe radykaliści dołożą wszelkich starań, ażeby pro­
jekt konstytucji, w którym król Milan nie żyezy 
sobie żadnych zmiau, wielka skupozyna przyjęła 
bez zmiany. Nawet mimo naciska przywódzców 
stronnictwa radykalnego byłaby to trudność nie­
przezwyciężona, lecz konstytucja ma byćzwjczaj- 
ną większością nchwaloBa, a radykałów jest w niej 
3/ i  enęści, więc nawet pominąwszy upartych ko­
złów partji radykalnej można mieć nadzieję na 
większość. A nawet gdyby połowa radykalistów 
miała się konstytucji sprzeciwiać, ma rząd szanse 
wytworzenia większośei, zawarłszy sojuBi z 87 li­
berałami i dzikimi, których jest około dwudziestu. 

Takiem jest obecne położenie polityczne w

W atykan a Rosja.
Wczoraj podaliśmy między telegramami wie­

deńskie doniesienie Narodnich Listów  o przyjaź­
dzie p. Izwolski.go do Wiednia dla konferowania 
z nuncjuszem Galimberlim. Do Czasu piszą z W ie­
dnia :

„Wbrew oczekiwaniom i przepowiedniom tu­
tejszej nuncjatury, najświeższe wiadomości z Rzy­
mu mówią, że pierwej nastąpią nominacje bisku­
pów, niż zawiązanie urzędowych stosunków dyplo­
matycznych między Rosją i Watykanem ; pod tym 
względem bowiem układy jeszcze nie są skeńczo- 
ne, a to pomimo, iż w nuncjaturze wiedeńskiej 
głoszono, że rzecz jest załatwiona, a nawet podo- 
no zarzucono Czasowi, iż źle był informowany, 
kiody twierdził, ie  negocjacje, co się tyczy przy­
wrócenia stosunków dyplomatycznych, nie postąpiły 
naprzód. Zdaje się, te stanowisko tutejszego nun­
cjusza chwilowo uległo zmianie wskutek zbyt wy­
raźnego oświadczenia się z jego strony za potrój- 
nem przymierzem."

Do Corresp, de l'Est. organu poniekąd ro­
syjskiego, piszą z Rzymu: „Depesia z Petersbnr- 
ga donosiła przed paru dniami e mianowania po­
sła rosyjskiego prsy Stolicy św. Według moich 
informaeyj nkłady nie posunęły się tak daleko i 
dotąd nil dotyczyły nawiązania Btosunkśw dyplo­
matycznych, ale tylko modus vivendi pod wzglę­
dem religijnym. Rosja ma zamiar zadowolnić in

  _ teresa religijne swych poddanych katolickich i ure-
ogóle ludzie, przyzwyczajeni do snncia misternych gulować kilka delikatnych kwestyj stosunku pań- 
kombinacyj, żywi nadzieję, że obozy nie zdołają stwa do Kościoła.

„W brew doniesieniom dzienników, nigdy nie 
było mowy w propozycjach p. Izwolskiego o za­
prowadzeniu języka rosyjskiego w liturgii katolic­
kiej. Dotychczasowo rokowania między p. Izwol- 
skim a Watykanem doprowadziły do pierwszego 
rezultatu. Zgodzono się obopólnie as do zaopatrze­
nia wakujących stolic biskupich w Polsce. Nowi 
biskupi zostaną prekonizowani na najbliższym kon- 
systorzn, którego data 'n ie je s t dotąd naana- 
czona.

„Jestto  rzeczywisty skntek układów p.Izwol- 
skiego, którego takt i zręczność bardzo chwalą. 
Nie był on nie znanym w Rzymie, bo tn mieszkał 
przed dziesięeiu laty. Wiele bywa w wielkim 
świecie rzymskim. Jest to aiewątpliwie dyplomata 
przyszłości. Ma zamiar przedłużyć swój pobyt, 
skoro przeniósł się z hotelu do prywatnego apar­
tamentu na via Booca di Leone...

„Z obn stron żywią nadzieję zawarcia stoso­
wnego układu, a dopiero wtedy wystąpiłaby kwe­
stja nawiązania etałych stosunków dyplomatycznych. 
Rosja nie m< powoda sprzeciwiać się ustanowieniu 
posła przy Watykanie. Już rzees była bliska za­
łatwienia w r. 1883., ale nowy powstał konflikt, 
który temu przeszkodził."

Warszawski Dniewniłc p isze: „Układy W a­
tykanu z Rosją postąpiły tak dalete, że ustano­
wienie stzłego poiła rosyjskiego n Watykanu jeat 
już zdecydowane i przeznaczony jest na tę posadę 
p. Butemew. Czy i jakie warunki, odnosząc* się 
do sam ejis istoty stosunków kościoła katolickiego 
w Rosji, poprzedziły to postanowienie co do mia­
nowania stałego posła — niowiadomo; zdaje się 
jednak, że decyzja ta niebyłaby nastąpiła, gdyby 
wprzódy przynajmniej linie wytyczne przyszłej 
ugody nie były między obn stronami ułożone i 
przyjęte*.

Ksiądz Naumowicz jako propagator 
panslawizmu.

1 Wspomnieliśmy wczoraj, że aa ostatni** 
posiedzeniu słowiańskiego Towarzystwa dobroczyn­
ności, miał ks. Naumowicz mowę, wychwalającą 
Rosję jako opiekunkę Słowian, a w szczególności 
Rusi galicyjskiej. Ustępy niektóre z tej mowy 
zuajdnjemy w petersburskim Ś w i e c i e  i wedle 
niego Dodajemy tu ustęp, tycząey się owego roz­
budzenia się Rusi.

„Po rokn 1848 — mówił ks. Nanm*wicz — 
zbndził się także nasz, ciężkim snem zmożoay 
naród, do spokojnego narodowego życia, ni* pra­
gnąc ani waśni (!), ani nieprzyjaźni (I), ale tylko 
światła nauki i równego prawa do zwojej praoj- 
cowskiej ziemi. Ale niestety, jego przebudzenie 
uważanem było za przestępstwo, za protest prze­
ciwko planom sąsiadów i zamiast braterstwa ; nie 
z naszej winy wznowił się stary Bpór, stara walka. 
Jestto walka dwóch cywiliztcyj i że tak powiemy 
dwóch światów, wschodniego i zachodniego, spo 
tykająeycb się na granicach ziem ruskich i pol­
skich. Inny naród na uaszem miojscu nie miałby 
sił walczyć, nie wytrzymałby pięciowiekowego 
naciska i ciężkiego nciska świata zachodniego, 
który nie przebierał w środkach fałszu, obłudy 
kłamstwa i przemocy, prowadzących do celu i 
naiz naród, jak gałęż od pnia oderwana, zginąłby 
dla słowiańskiego wschodu i Rusi, jak zginęli dla 
słowiańszczyzny Słowianie połabscy i pomorscy, 
jak na nieszczęście gini* w naszych czasach 
szczep polski w Poznaniu — gdyby nai nie ocaliła 
niepojęta dła Zachodu i niestety niepojęta jeszcze 
i dla Słowian zachodnich siła, święta eerdew  pra­
wosławna, która nam przechowała tradycję świę­
tych apostołów słowiańskich."

Leoz deklamacje i umizgi ks. Naumowicza 
zdają się tracić jnż kredyt między panilawiitam i 
rosyjskimi, gdyż już i Kijewlanin gani go za 
najnowszą książeczkę, a raczej paszkwil na Ruś 
galicyjską; O. Naumowicz w książeezce dla ludn 
pt.: „Czterej przywódey dobrego śyeia", kreśli 
położenie Rusinów galicyjskich w całym szerogu 
barwnych obrazków- Oto próbka: Żyd arendar* 
namawia chłopagpijaka, by zabił bogatego są­
siad*, zapewniając, że „sędzia Podgórski nie bę-

ANEWRYZM SERCA.
N O W E L K A  

Franciszka Coppóe’go.

Rozmawiano po obiedzie, przy u&arnej kawie, 
w jaęsk im  gabinecie...

- ''''^" '-D yrek tor teatru, żyd, Pereira, znany z fan­
tazyjnych kołnietisyków i jaskrawych krawatów, 
pozował przy kominku z kieliszkiem curagao 
w ręku.

— Anegdota — mówił, przeginając lię z non­
szalancją — anegdota, to rzecz główna... Sztnka 
nie jest d eb ra , jeżeli aię nie da opowiodzieć 
w pięć minut. Kiedy autor przynoszący komedję 
zastaje mnie przy śniadaniu, przerywam mu od­
raza zapytaniem : „Czy możesz przedstawić rzecz 
eałą, zanim skończę to jajko na miękko.... Jeżeli 
nie, to znaczy, że twoja sztnka nic a nic nie 
warta."

I Pereira tryumfalnie wysączył kieliszek.
—  Nie jestem autorem dramatycznym — 

odpowiedział wysoki Maurycy, członek ambasady, 
wygodnie rozłożony w głębokim fotelu — a je ­
dnak jeżeli chcesz, Pereira, opowiem ci anegdotę, 
z której człowiek fachowy mógłby skorzystać... 
Ale jajko na miękko spożywa się tak prędko !

—  Pozwalam ci na omlet — przerwał żyd 
z hałaśliwym śmiechem. — Ale temata świa- 
towców... nie mam do nieh zaufania... Wreszcie... 
zaczynaj.

— Opowieść ta obiegła wszystkie salony 
wiedeńskie, podesas mego pobytn nad pięknym 
modrym Dunajem. Używał tam wówczas wielkiej 
sławy lekarz specjalista od chorób sercowych. Na­
zywał się — naturalnie nie pedaję właściwege 
nazwiska (w czem jestem  dyskretniejszym od pra­
wdziwych autorów dramatycznych) — nazywał się 
doktor Arnold. Lat czterdzieści, klientela magna­

cka, wzrost piękny, wrodzona elegancja, prześli­
czne blond faw o ry ty , jedneru ełowem, skończony 
typ austrjaka, a znaki szczególne... oczy niebieskie, 
migotliwe jak stal, a przepaściste jak otchłań my­
śli ludzkiej. i

Pewna rodzina amerykańska — nazwijmy ją 
jeżeli chcesz Moore — bawiąca chwilowo w W ie­
dniu, wezwała lekarza do córki, u której Arnold 
skonstatował prsy pierwizem badaniu początek 
anewryzmn serca.

A badanie to było nader groźnem dla... le­
karza.

Pomyślcie ty lko ! Przyłożyć ncho do piersi 
piękuej dziewiętnastoletniej brunetki 1 ZastDkać 
do jej dziewiczego serduszka, jak gdyby się pytać 
chciało : czy można wejść P...

— Maurycy — przerwał gospodarz iom u — 
bez konceptów wodewilowych... Przyrzekłeś nam 
dramat.

— Będziesz go miał — za chwilę. Otóż 
państwo Moore, chociaż bywali w najlepszych to­
warzystwach, mieli wygląd cokolwiek podejrzany. 
Mieszkali w hotelu. Papa bywał za często niewi­
dzialny, mamy brylanty uchodziły za fałszywe, 
córki były zbyt efektowne, a cały train  prowa­
dzenia domu, nadto kosztowny. Jednem słowem, 
Indzie zagadkowi. Ale doktor zakochał się nadto 
serjo, aby na takie rzeczy zwracać uwagę, oświad­
czył się o rękę pauny Elly, i ożenił po trzymie- 
sięcznem narzeczeństwie. Wkrótce rodzina Moore, 
znudzona Wiedniem, pofrunęła zasiadać przy table 
d’hotel’ach innej stolicy.

Małżonka Arnolda, tak zwana frau Docto- 
rin, robiła furorę w towarzystwach wiedeńskich. 
Doktor kochał ją podwójnie: jako żonę i jako 
pacjentkę. Uwielbiał ją  i leczył zarazem, szczy­
cąc się i rozkoszując skutkami troskliwej ku­
racji.

Romans ten zachwycał sentymentalnych Niem­
ców. Pani Arnold przychodziła do zdrowia z za­
dziwiającą szybkośeią; bywała coraz częściej w 
świecie — tańczyła...

— Pomime choroby sercowej P
— Tak. Młoda kobieta wydawała się tak 

radykalnie uleczoną, iż Arnold jako lekarz pozwa­
lał na walcowe pląsy, ehoć jako mąż, chętuieby 
ich zabronił — z zazdrości.

Piękny kapitan de Blasewitz — istny Apol­
lo w białym mundurze — był zawsze zapisanym 
na pierwszem miejscu na karneciku balowym mło­
dej mężatki, którą w tańcu przyciskał czule do 
świecących epoletów.

I  po raz niewitm już który, odwieczny myt 
o Wenerze i Marsie, znalazł zastosowanie...

— Dobrze 1 — przerwał Pereira... — Eks­
pozycja gotowa. Bohaterowie postawieni 1 Powiąż­
my ich teraz siecią intrygi, i mówiąc jeżykiem 
ZRknlisowyua, „rozwińmy fabułę".

— Nieeh i tak będzie. Pewnego dnia doktór 
znajduje pakiet listów...

— Jakiż to stary i zużyty ten twój pakiet 
listów!

— P e re ira ! Jesteś nieznośny ! Możesz tn 
wstawić wiązanie jakie chcesz. W mojej anegde- 
cie były listy.

— Dające mężowi pewność żoninej zdrady 
Nieprawdaż P

— Nie inaczej.
— I nie pobudzające go do zemsty ? . .

Znasz, jak widzę moją historję Pereira?
Dokończ ją  zatem sam. Proszę.

Nie, ja tylko zawiązuję węzeł intrygi. A 
zatem mąż się zemścił...

— Za pomocą jednej z tych zbrodni, które 
wieczysta pokrywa tajemnica.

Jakim zatem sposobem ją odkryto?
Sam wyznał wszystk*.,. Tak. Winowajca, 

n’#g8jąc fatalnemn, nieprzezwyciężonemu prądowi, 
wypowiedzenia tege, co mu leży na serca...

Do rzeczy Manrycy. Do rzeczy 1
— Nie powiem ani słówka w ięcej! — mrn- 

knął obrażony młodzieniec...
— Ależ nie gniewaj sięl —  molestował Pe­

reira. — Oszczędzam ci kończenia zdań... To praw­

dziwy styl toatralny... Patrz Sardou, Scribe et 
coneortes... W ssjstko w djalogacb, punktach i 
domyślaikach... Ja  się zabijam powtarzaniem mło­
dym autorom „Tylko precz ze sty lem ! Przede- 
wszystkiom precz z literiturą.*  Niejedna sztuka 
upadła dla zbytkn przymiotników... Nie saasi po­
jęcia, ile złege może zrobić na scenie metafora... 
To też romantycy...

— Teraz znown — przerwał gospodarz do- 
mn — pan odchodzisz od przedmiotn. Kiedyż 
będzie koniec?

— To prawda. A zatem Manrycy mów: 
M ąż*>.

— Wynalazł zemstę, piekielną, możliwą je ­
dynie w jego sp*cjalnośei.

Elly nie była całkowicie wyleczoną; cho­
roba sercowa , z którą walczył z taką troskliwą 
miłością przez dwa lata, nie była całkiem nsn- 
niętą.

On ją postanowił wskrzesić.
Powstrzymując gwałtowne oburzenie, zacho­

wywał się względem Elly jak mąż zazdrosny i 
podejrzliwy — obudził w jej sercu niepokój 
i trwogę. Przez podchwycone listy, poznał niepo­
hamowaną namiętność kochanków, dowiedział się, 
że pragną się widywać wbrew niebezpieczeństwu 
i przeszkodom.

Jak Maehiawel domowego ogniska, wyzyskał 
tę sytuację.

Odtąd jakaś potęga tajemnicza mnożyła prze­
szkody pomiędzy Ellą i pandm de Blasewitz, nie 
rozłączając ich aa dobre. Psuła im wspólne spo­
tkania, przerywała korespondencją, niepokoiła i 
zatruwała każdą chwilkę.

Nie potrzebuję dodawać, że przy podobnem 
życiu, pełnem bolesnych i gwałtownych wzruszeń, 
zdrowie pani Arnold ucierpiało dotkliwie.

Doktór zabijał swoją żonę z ta samą syste­
matyczną legiką i ścisłością, z jaką j% ongi ra­
tował.

Po godzinach szalonej trwogi, nadającej 
krwi gorączkowy obieg, zręczny patolog sprowa­

dzał długie dni smutku i wyczerpania, tamujące 
prawidłowe rnchy serca. To snów tłumiąc zazdrość 
udawał wiarę, miłość i spokój, ebsypywał żeną 
pieszczotami, wydawał się wzruszonym do łez i«j 
cierpieniem.

— Cóż się tn dzieje najdroższa E lly? — za­
pytywał. — Moja djagnosa plącze się i gmatwa. 
Wyglądasz jak osoba umierająca z rozpaczy. Nie 
byłażbyś ze mną szczęśliwą P

I obserwując z demoniczną rozkoszą po­
stępy złego, samęezał nieszczęśliwą udaną roz­
paczą.

Po upływie sześcin miesięcy synkopy stawały 
się coraz częstszemi, niepokojące symptomata ano- 
wryzmu pojawiły się na nowo... I  eóż P ereira? 
Teraz mi nie przerywasz ?

— Mów dalej. Teraz mamy akt drugi, 
węzeł sztugi, ale rozwiązanie... rozwiązanie 1

— Żądane rozwiązanie! — zawołał Manrycy 
z głosem i miną subjekta z restauracji, podające­
go półmisek zamówiony — oto jes t: Pewnego wie­
czora doktór wpadł de pokoju żony jak burza : 
Pani! Wiem wszystko, pan de Blasewitz jest 
twoim kochaukiem.

Biedna Elly zbladła jak płótno, a fioletowy 
odblask śmierci zagościł na jej wargach.

— Zabij mnie zawołała.
Tego on tylko pragnął.
— Nie podniosę nigdy ręki na kobietę — 

odrzekł poważnie. — Zresztą twój wspólnik za­
płacił mi za was oboje. Przed chwilą poje­
dynkowałem się z panem de Blasewitz... Zabi­
łem go.

Elly z głnsbym łoskotem zsunęła się na 
ziemię. Doktór kłamał. On by się nie odważył 
dotknąć wąsa pięknego kapitana, uchodzącego za 
jednego z najcelniejszych strzelców w Wiedniu. 
Ukląkł przy żonie, wziął ją za rękę. Puls drgał 
jeszcze:— żyła. K at otoeiył ją  staraniem , ocucił, 
przemawiając snrowo:

— W tej chwili przywdziejesz balową toale 
tę, przystroisz się w najpiękniejsze kesztowności,
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diie  przeszkadzał, jeżeli dostanie co wypadnie na 
jego szężć* ze zrabowanych pieniędzy. Kijetclanin 
podawszy treść tego dziełka, stawia bardzo ra ­
cjonalne pytanie : dla kogo O. Nanmonicz prze­
znacza takie rzeczy do czytania. Tak zwany in­
teligentny czytelnik —  mówi rzeczone pismo — 
zauważywszy wiele suchych cytat, odłoży je na 
■tronę, „zaś czytającemu ehłopkewi dać tę ksią­
żkę dla samoistnego czytania nie można, gdyż 
nie będzie on w stanie zrozumieć tu wszystkiego, 
a nadto opowiadania takie mogą go naprowadzić 
na drogę niekoniecznie pożądanych wątpliwości*.

Czas odnowić przedpłatę!
Z rozpoczynającym się nowym kwartałem 

prosimy szanownych naszych -Prenumeratorów o 
wczesne nadesłanie przedpłaty, od tego bowiem 
zależy regularny odbiór naszego pisma.

P r e n u m e r a t a  k w a r t a l n a :  
we Lwowie z odniesieniem do domu złr. 4*60 

na p r o w in c j i ................................. „ 6*—

P r e n u m e r a t a  m i e s i ę e z n a  
we Lwowie z odniesieniem do demu złr. 1*50 

na prowineji  ....................... ......  2-—
Prenumeratę we Lwowie można składać w 

„Biurze dzienników", ulica Karola Ludwika I. 9, 
które pismo nasze bezpłatnie dostarcza do domu.

Przedpłatę przyjmujemy tylko na cały mie­
siąc, tj. od 1. do ostatniego to miesiącu.

Dla Szanownych naszych abonentów uzyska­
liśmy nową serję dzieł Kraszewskiego po nadzwy­
czaj zniżonej eenie 25 c t. za  t o m :

C h ata  za  w sią , powieść (3 tomy). H is to ­
r i a  o bladej dziewczynie z pod Ostrej - Bramy. 
K o rd e c k i ,  powieść historyczna (4 tomy). L a ta r ­
n ia  cza rn o k sięzk a , obrazy z naszych czasów (4 to­
my). P a m ię tn ik i  n iezn a jo m eg o  (2 tomy). P o d  
w ło sk ie m  n ieb em , fantazja. U la n a , powieść 
poleska. Z y g m u n to w sk ie  czasy, powieść i  r. 1572 
(4 tomy).

Powyższe dzieła rozsyła się tylko po 10 te­
ntów razem. Na koszta opakowania należy dołą- 
ezyć 10 ct. Pieniądze można nadsełać wraz z pre­
num eratą na Gazetę Nar. do adm inistracji, ulica 
Łyczakowska L 3.

H a  m ie jsco w a  i m m i
Lwóto dnia 22. grudnia.

* N a G wiazdkę. Do numeru poniedziałkowego 
(290) dołączamy dla wszystkich prenumeratorów oało- 
arkuszowy dodatek gwiazdkowy, zawierający następu­
jące prace : „Widzenie wilijne 1888*, wiersz Platona 
Kosteckiego. „Bóg się rodzi" przez St., „Intrygi", ne- 
wela St. Kossowskiego, „Gwiazdka" wiersz St. Bosso w- 
skiego. „Miesiąc Chrystusa*, przez Stb. „Dramat 
w wagonie", opowiadanie amerykańskie. „Drzwi", 
nowela Guy de Maupassanta. „Bcha z raju", wiersz 
Fr. Konarskiego. „Rozmaitości".

W o d c i n k u :  „Mój Mały", obrazek dramaty­
czny w 1 akcie Zygmunta Przybylskiego.

* B ok  1889 rozpocznie się kompletnem zaćmie­
niom ełeńea, które m nas widzialnem nie będzie, a 
którego punkt środkowy przypadnie na Stan Nevada. 
W kalifornijskiej stacji astronomicznej Point Avenn 
rozpocznie się zaćmienie o godzinie 12. min. 15. 
eek. 12 w południe. Zupełne zaćmienie obserwować 
będzie tam można o g. 1. min. 48. sek. 43. w po­
łudnie i trwać ono będzie 120 zekund. Po raz osta­
tni wypadło zaćmienie słońca w dnin Nowego Boku 
w r. 1682, a wypadek ten zajdzie znewn dopiera 
w r. 2162.

* N a au djen cji u cesarza byli d. 20. bm. mię­
dzy innymi JE. dr. Smolka, poseł Jaxa-Chamieo i 
pułkownik Nostitz-Bieneck.

* C ezarstw o a u s tr ja c c y  przepędzą święta Bo­
żego Narodzenie n księżnej Ludwiki, matki cesarzo­
wej w Monachium.

* B ad o w an  K ozzuticz, słuchacz tutejszego u- 
niwersytetu, o którege aresztowania przez policję do­
nosiliśmy, został po trzydniowym pobycie w aresztach 
policyjnych wypnszozony na wolność. Bektor uniwer­
sytetu dr. Piętak interweniował w dyrekcji policji w 
sprawie uwięzionego. Po rozpatrzeniu papierów za­
branych przy rewizji domoWej u p. Kessnticza, peli - 
aja przekonała się, żs nie dopuścił się en żednej „ka­
rygodnej agitacji i wypuściła go na wolność.

* N a d zw y cza jn y  aw ans w a r m i i  ogłoszony 
i  ostanie w przyszłym tygodniu. Oficerowie sztabowi 
•ą z awansu tege wykluczeni. Akt dotyczący tej spra­
wy został już cesarzowi do aprebaty przedłożony.

i pojadziesz se mną na bal do ambasady francu­
skiej. Jesteśm y tam zaproszeni...

— Nigdy... Nie będą mogła, za nic w 
świeeie.

—  Ubierzesz się zaraz i pojadziemy. Obra­
łem za powód pojedynko błahą sprzeczkę w grze. 
Mimo to jesteś skompromitowana. Trzeba, aby cię 
widziano dziś wieczorem, wspartą na mojem ra ­
mieniu. Iuaezej sądzonoby, żem nię bił o eiebie 
— byłbym shańbiony... Ubieraj się. J a  t a k  
•  h  o ę 1

Nieszczęśliwa musiała usłuchać. Jak  tu  o- 
przeć się człowiekowi, którego tak haniebnie 
ikrzy wdziła!

Ubrano ją  i dała się zawlee na bal amba­
sady. Tam złamana rzneiła się raczej aniżeli usia­
dła na fotel w pierwszym salonie przy drzwiaeh, 
w których stejący szwajcar meldował wchodzących 
gości.

Doktór w galowym stroju, przybranym or­
derami, pyszny i wyniosły stał spokojnie za fote­
lem żony. Nagle, rzuciwszy okiem do przedpokoju 
nachylił się do acha Elly, szepcząc niby frazes 
pełen galanterji:

— Czy nie zabiła cię boleść nędznico?
— Niestety jeszcze nie — szeptem odparła 

nieszczęśliwa.
— A więc spójrz —  dodał wskazując na 

drzwi — i umieraj z... radości.
W tej ohwili szwajcar zaanonsował pełnym 

głosem : Kapitan baron de Blasewitz.
Piękny oficer wszedł z uśmiechem i jak 

zwykle przedewszystkiem wzrokiem poszukał pani 
swego serca.

Zaledwie ją  poznał. Podniosła się w tej 
ehwili wyprostowana, jak automat, śmiertelnie 
blada, przerażająca w tym balowym strojn, lśnią­
cym blaskiem kosztowności, wstążek i kwiatów.

Obrzuciła ge osłupiałym wzrokiem, ręką 
schwyciła się za serce i runęła na posadzkę, ze- 
zztywniała i martwa.

Tym razem na prawdę umarła 1...

* Zmarli. W Bystrem, nad Mołdawą, zmarł Jó­
zef Balsar menonita, założyciel popularne] w Czechach 
sekty, balzaranami zwanej. Pochodził en z Królestwa 
Polskiego i próbował przed 30. laty szerzyć tam zwo­
je zasady, leez napróżno. Meneniei miejscewi usunęli 
go, jako heretyka.

* O p ła tek . Prezes towarzystwa gimnastycznego 
„Sokół* zaprasza wszystkich ezłenków na wspólny 
opłatek w poniedziałek 24. hm. i 1 w południe w 
lokalnośeiach towarzystwa na I. piętrz* (Langówka).

* W sp ó ln y  O p ła tek  w stowarzyszeniu rękodz. 
lwow. „Gwiazda* odbędzie się drugiego duia świąt 
o godzinie 11 ramo, na który wydział ozłonków ho­
norowych i rzeczywistych zaprasza.

* P o św ięcen ie  now ej ce rk w i Pp. Bazylianek, 
przy uliey Zyblikiewioza we Lwowie, dokonał wczo­
raj przed południem metropolita ks. Sylwester Sembra- 
towioz, w licznej asystencji duchewleńetwa cbrz. gr. 
kat. tudzież w obecności arcybiskupa ormiańskiego 
ks. J. Issakowicza.

* W y d z ia ł ły ż w ia rs k i zaprasza ezłouków to­
warzystwa i gośei swoich na opłatek na dzień wilii 
Bożego Narodzenia na lód o godz. 2. z południa, e 
którym to czasie do godz. 4 i pół przygrywać będzie 
przy tej uroczystości muzyka wojskowa 95 pul. p. 
W święta zaś Bożego Narodzenia t. j. we wtorek od­
będzie się festyn na stawie świątecznie przystrojonym, 
przy spaleniu bengalskich ogni, a w następny dzień 
we środę, nrządzone będą z nagrodami dla wygrywa­
jących wyścigi na lodzie. O premij dla panienek po­
starano się również.

* Ee s fe r  c . k . w yższego sąd u  k ra jo w e ­
go piszą nam a propos wczorajszego artykuliku w 
kronice ;

„Z wyjątkiem jednej krajowej firmy same za­
graniczne firmy stanęły do konkurencji eo do dostawy 
sukna dla sług sądowych. Dostarczone przez firmę 
krajową próbki nie wytrzymywały konkurencji z su­
knem firm zagranicznych; nadto firma krajowa za­
żądała najwyższych cen za dostarczyć się mające su­
kna. Firma ta krajowa nie posiada zresztą żadnej fa­
bryki, utrzymując tylko sklep ze suknem, które po­
ciąga od obcych fabryk. Ubiory sporządza się tu we 
Lwowie, a tylko sukno się sprowadza.*

Nie eheemy powątpiewać, że wybrano efertę 
najkorzystniejszą — lecz dla nas przedstawia się 
kwestja w pytaniu zasadniezem : Coby się stało z ku- 
pieotwem krajewem, opłacająeem ciężkie podatki, 
gdyby wszystkie dykasterje zecheiały zaopatrywać swe 
potrzeby wprost z fabryk, bez pośrednictwa „krajowych 
firm kupieckich ? Bas Beste ist der Feind des 
Guten —  a jeśli się mamy ratować ekonomicznie, 
to przedewszystkiem dykasterje rządowe powinny dbać 
o to, aby, broniąc z jednej strony interesów erarium, 
nie odsnwaó z drugiej strony możności zarobku od 
fachowych pośredników krajowych — bo bezpośredni 
stosunek z fabrykami, dla braku znawstwa f&ehowego, 
nie zawsze nawet jest stosunkiem najkorzystniejszym.

* K u rs  d la  n a u c z y c ie li  g im n as ty k i. Dnia 
1. stycznia 1889 będzie otwarty kurs dla nauczycieli 
gimnastyki w Sokole lwowskim. Tym sposobem daną 
Jest sposobność nabycia wiedzy, która może powię­
kszyć szczupłe wynagrodzenie szkół średnich — a 
gdy spodziewać się należy, że w krótkim czasie rząd 
zmuszony będzie zaprowadzić obowiązkowo gimnasty­
kę we wszystkich szkołaeh, w interesie dzielnt^^ fi­
zycznej obywateli, godziwą byłoby rzeczą zabezpie­
czyć się przed napływem obcych nauczycieli. Mamy 
to przekonanie, że nietylko dla możliwych korzyśei 
materjalnych, ale przedewszystkiem z poczucia oby­
watelskiego, nakazującego pamiętać o przyszłości i 
dzielności narodu, zależnej w pierwszym rzędzie ed 
dzielności fizycznej indywiduów, troskliwi o przyszłość 
narodową, zgłoszą się na kurs, którego powodzenie 
jest zapewnione. Od dnia dzisiejszego przyjmuje kan- 
eelarja zgłoszenia kandydatów. Warunki przyjęcia są 
bardzo przystępne — zapisujący się bowiem na kurs 
składają w dwóch ratach po 5 złr. opłatę wstępną, 
oprócz której uchwalił Wydział pobierać od nieczłen- 
ków Towarzystwa opłatę 1 złr. na miesiąc za uży­
cie przyrządów. Nauczyciele szkół ludowyeh lwow­
skich są wolui od wszelkich opłat, a to z powodu 
subwencji przez Radę miejską na ten cel udzielonej. 
Przedmioty teoretyezne wykładane będą w niedzielę i 
święta przed południem, a mianowicie prof. dr. Ka- 
dyi wykładać będzie anatomię, prof. dr. Szpilman fi­
zjologię, dr. Ż. Krówczyński hygienę i dzieje gimna­
styki, a dr. J. Gostyński odpowiednią część chirur­
gii. Część techniczna spoczywać będzie w rękach pp. 
nauczycieli Sokoła a mianowisic pp. Antoniego Dur­
skiego, E. Cenara i W. Tyblewieza najbieglejszych 
nauczycieli gimnastyki odbywać się będą we wtorki, 
czwartki i soboty od godziny 8 —9 wieczorem. Kurs 
trwać będzie przez 10 miesięcy z przerwą wakacyj­
ną, tj. od połowy lipoa do końoa sierpnia.

* K o n k u rsa  Prezydjum namiestnictwa celem 
obsadzenia kilku posad starostów w randze VII. kla­
sy ewentnalni* sekretarzy namiestnictwa w randze 
VHL klasy z systemizowanymi dla tychże poborami 
rozpisuje konkurs z terminem do 15 stycznia 1889 r. 
Ubiegający się o jednę z tych poszd mają wnieść 
swe podania zaopatrzone w dowody ukończonych stu-

W sali powstało ogromne zam ięszaaie. Do­
ktor rzneił aię z oznakami najwyższego przeraże­
nia i boleści na zwłoki żony. Rozpacz kapitana 
de Blasewitz groziła skandalem. Na szczęście je - , 
den z przyjaciół wyprowadził go z Bali dość 
wcześnie. Zresztą wkrótce wszyscy goście roz­
pierzchli się, lokaje zjedli kolację, a pani amba- 
sadorowa nie posiadała się ze złości. I  nie dzi­
wnego. Obstalowała specjalnie na dzisiejszy bal 
groteskowe głowy do kotyliona własnego pomysłu; 
liczyła na ogromne wrażenie, i praca jej poszła 
na marne 1

Maurycy przerwał opowiadanie.
W gabinecie zapanowało milczenie.
Dreszcz mimowolny przebiegł szczapie au- 

dytorjum. Nawet Pereira z niezwykłym taktem, 
wbrew zwyczajowi, nie wystrzelił płaskim kon­
ceptem.

W drzwiach gabinetu ukazała się utrefiona 
główka gospodyni domu.

—  Czyście panowie skończyli palić swoje 
nieznośne cygara P Panie dopominają się o wasze 
towarzystwo.

W przejściu do salonu, Pereira wziął konfi­
dencjonalnie pod ramię Marycego.

— Cóż się stało z doktorem P
— Jak powiedziałem, pochwalił się prawie 

w chwili zapomnienia swoją zbrodnią, która usawa 
się zresztą z ped wszelkiego prawa i z pod wszel­
kiej kary. Mimo to, pobyt w Wiedniu stal się 
dlań nieznośnym. Obecnie przebywa w jednem 
z większych miast i oiessy się liczną klientelą, 
używa wielkiej powagi, i w dalszym ciągu powta­
rza swoim, nawiedzonym chorobą serca pacjentom : 
„Przedewszystkiem wystrzegajcie się wzrnszeń. 
Tylko bez emocji!,..*

— No i cóż myślisz o meim temacie do dra­
m atu?

—  Niemożliwy, mój drogi. Nie w tonie dzi­
siejszej sztuki, niezuoszącej wpływu ducha na ma- 
terję... Za mało realistyczny. Spóźniłeś się e jakie 
la t pięćdziesiąt...

djów prawniozyoh i znajomości języków krajowych 
w powyższym terminie konkursowym w przepisanej 
drodze służbowej do prezydjum namiestnictwa.

Celem obsadzenia posady zarządcy urzędów Be­
li w IX. klasie rangi z systemizowanymi poborami i 
z obowiązkiem złożenia kaucji w kwocie 1100 zł. 
rozpisuje eię konkurs. Ubiegająey się o tę posadę ma­
ją podania swe należyeie udokumentowane i zaopa­
trzone w dowody znajomości języków krajowych i ję­
zyka niemieckiego wnieść w eiągu 4 tygodni w 
przepisanej drodze do krajewoj dyrekcji skarbu we 
Lwowie.

* F as lilo n . W London illustrated News znaj­
dujemy wzmiankę, że damy angielskie ubierają su­
knie materjami wyrobu wieśniaczek polskich. Kilka 
osób z arystokracji ukazało się w takich strojach na 
dworze. Królowa angielska pochlebno wyraziła zda­
nie o pomienionych ubraniach.

* D ar. P. Henryk Sokal, właściciel kantoru ban­
kierskiego i radny złożył w prezydjum magistratu z 
powodu śmierci swego brata bł. p. Wilhelma Sokala 
na ubogich bez różnicy wyznania 100 złr.

* S am obó jstw o . Adolf Bell, urzędnik banku 
austro-węgierskiego odebrał sobie życie 25. bm. we 
Wiedniu.

* S ta n  p o w ie trz a . Obserwatorium szkoły poli­
technicznej donosi 21. grudnia :

Wczoraj przez cały dzień mieliśmy silną mgłę, 
w nocy poczęła się ona przerzedzać a dziś o 5 rano 
opadła w znacznej części wraz z deszczem , który 
przyniósł 1 2  mm. opadu.

Wiatr opisał prawie całą różę, bo zmieniał 
swój kierunek od 8W, przez NE do SE.

Średnia temperatura doby była — 4 0° O, naj­
wyższa dziś rano — 2’6° O, najniższa późnym wie­
czorem — 5'69 C.

Zniżka barometryezna 725—730 znachodziła 
się koło Islandji, zwyżka 765—760 w Rumelii.

Stan barometru zredukowany do poziomu mo­
rza był dziś o 9 rano 760 mm.

Prognoza na dobę następną od 12. godziny 
w południe 22. grudnia:

Wiatr o zmiennym kierunku z połndniowej stro­
ny, niebo zamglone, powietrze wilgotne i mgliste, —■ 
opad nieznaczny. Temperatura powietrza będzie tro­
chę wyższą.

* J u t r o ,  d. 23. grudnia św. W i k t o r j i .  — 
św. D a n y i ł  a.

— S ch w y tan y . Donosiliśmy, że przez Czerniow- 
ce przejeżdżał niejaki Bompa, kamerdyner, który 
skradł burmistrzowi w Botuszanach 8000 franków i 
umknął, ścigany przez władze rumuńskie. Bompa zo­
stał onegdaj aresztowanym w Wiedniu, gdzie poda­
wał się za kelnera. — Znaleziono przy nim 1077 
złr. 69 ct. gotówką, 480 franków w złocie, książkę 
Kasy oszczędności na 50G zł., oraz kwit na 1000 zł

— P o ż a r  o b ra zu . W Pradze uległ fatalnemu 
wypadkowi obraz prof. Lizzki „Ofiara cesarza Ma­
ksymiliana*, wystawiony w sali wystawy na wyspie 
sefijskiej, a odznaczony poprzednio na wystawi* mo­
nachijskiej złotym medalem. Obraz był oświetleny e- 
lektrycznie i nieszczęście choiało, że kawałek węgla 
z palnika padł na draperję osłaniającą węgiel, która 
zaraz stanęła w płomieniach. Ogień przeniósł się na 
obraz, którego nie zdołano ocalić. Znaczna ezęść spa­
liła się,^» resztę poczernił dym de niepoznania. Obraz 
był asekurowany ea 10.000 złr. ceniono ge zaś na 
18.000 złr. Prof. Liszka na wieść o wypadku, jaki 
spotkał jege dziełe, rozpłakał się.

— R e fo rm y  kolejow e. W klubie urzędników 
kolejowych we Wiedniu miał d. 20. bm. dr. E. En­
gel odczyt o reformach kolejowych. Prelegent wyświe­
cił szczegółowo kwestję porta osebowege, jako Jedy­
nie rozumnego systemu i przedstawił ją jako tylko 
kwestję czasu. Wprawdzie z początku zaprowadzenie 
portu musiałoby za sobą poeiągnąć deficyt, ale w przy­
szłości deficyt ustąpiłby i koleje, przestawszy być środ­
kiem komunikacyjnym jedynie ludzi do pewnego sto­
pnia zamożnych miałyby z porta więcej dochodów, 
niż z taryfy osobowej. Nakoniee mówca z uznaniem 
wspomniał o rządzie węgierskim, który próbę porta 
osobowego zarządził.

— Z Iz b y  sądow ej. W Warszawie wychodzi 
Tygodnik powszechny, pisemko, które miało lepszą 
przeszłość, od lat kilku jednak zupełnie podupadło. 
Owoż wydawca tego pisma, p. Czajewski podciągnię­
ty został za napaść na p. Salerno di Colonna. Spra­
wa zakończyła się osobliwym wyrokiem, sąd okręgo­
wy bowiem, po wysłuchaniu rozpraw, Bkazał Czajow- 
skiego na 25 rs. kary i... na zamknięcie na odwa- 
ehn przez dni siedm.

— C esarzow a F ry d ry k o w a . według londyń­
skiego pisma Truth, odbywała z lordem Sydney na­
rady, co do użytkowania prywatnego majątku cesarza 
Frydryka. Majątek ten, stosownie do rozporządzenia 
zmarłego monarchy, ma pozostać w Anglii, a kurato­
rami są król belgijski i książę Koburg. Znaczna część 
osobistego majątku cesarza, odziedziczonego po ojcu, 
oddana została do rozporządzenia cesarzowej, nareszcie 
zaś ma dożywocie z warunkiem, aby ge zapisała po 
śmierci młodszym dzieciom.

— K to  j e s t  E m in -p asza?  Ostatnie wypadki w 
Afryce zwróciły uwagę Europy na działaozy tamtej­
szych, którzy wśród mnóstwa niebezpieczeństw zdo­
bywają coraz to szersze obszary dla dobryeh i złyoh 
wpływów naszej cywilizaoji, Jednem z takich nazwisk, 
które pewtarza się bardzo często na łamach dzienni­
ków, jest Emin-pasza. Mimowoli każdy pyta się, kogę 
to okrywa maska wschodniego nazwiska i tytułu. Otóż 
dziadek Izaaka (tak to w zaraniu swego życia swał 
się dzisiejszy Emiz) Józef Schnitzer wywędrował z 
Krzepio pod Częstochową do Opola na Szląsku. Tam 
biedny żydek musiał niebawem porosnąć w pierze, 
ponieważ pojął Jako msłżenkę córkę tamtejszego ra­
bina. Ów rabin uchodził za wielkiego uczonego i 
znawcę ksiąg, a nazywał się Pappenheim. Zamożność 
rodu wzrastała ustawicznie, bo jnż ojciec Izaaka po­
ślubił pannę Paulinę Sehwsitzerównę, córkę żydo­
wskiego bankiera, Maurycego Schweitzera w Neisse. 
Izaak alias Edward Schnitzer przybył jako trzyletni 
ehłopioo ze swemi rodzioami do Neisse, gdzie jego 
ojciec umarł w r. 1845. Jego matka wyszła drugi 
raz za mąż, tym razem za chrześcianina, przyjęła 
więc chrzest... Nie wiadomo przecież, ozy Edward 
Schnitzer wówczas również przeszedł na ewangieli- 
cyzm, ozy też dopiero później został muzułmaninem; 
to ostatnie przecież jest prawdopodobniejszem, gdyż 
Emin-pasza żonaty jest z krewną paszy Janiny, która 
obdarowała go kilkorgiem dzieci. Pod Gordonem-paszą 
słnżył Schnitzer około r, 1870, jako lekarz pułkowy. 
Dwa dyplomatyczne poselstwa de Uganda i Unjore 
odbył z zupełnem zadowoleniem swojego zwierzchnika. 
W nagrodę za to został mudirem w Haltel-Estiwa. 
W r. 1878 awansował na beja, a równocześnie zo­
stał przeniesionym jako mudir do Sado. Po zdobyciu 
Chartumu i zamordowaniu Gordona bronili się zwy­
cięsko dwaj wicegubernaterzy w południowym Suda­
nie : Supton-bej (Anglik) w Bahr-el-Ghasal i Emin- 
pasza w Sado.

Powstanie negrów z pokolenia Diuka obaliło 
pierwszego, Emina-paszę ratowała na razie wielka 
odległość jego prowincji od obozu mahdistów. Rozpo­
rządzał też wówczas jeszeze 200 regnlarneml żołnie­
rzami. Po zdobyetu jednak Bahr-el-Ghasal musiał on 
opuszczać jedną ciadę po drugiej i oofać się ooraz

bardziej na południe. Wrizsol* i Sado wpadł* w rę­
ce nieprzyjaeiół w r. 1885. Ostatnią bezpośrednią 
wiademtść edekran* ed nieg* w lletopadsie 1887 r. 
Później wiedziano tylko tyle, i* jag* położenie byłe 
eoras gerize i respaosliwise, aż wreiseie wpadł w 
ręoe mahdiitów.

— T ow arnystw o  le k a rsk ie  w Kijowie obehe- 
dziłe 48. roesnieę tege zawiązania Poieitaje eno pod 
presydencją dr. Ckriąszesewzkiego, sekretarzem zaś 
jest dr. Kozłowski.

— J e n e r a ł  B o u lan g e r cefnął skargę o rezwód, 
ulegając, jak się zdaje, namowem zachowawczych 
przyjaciół, którzy mu wyperswadowali, jak niekorsy- 
stnem dla nieg*, jako deputowanego, maże być roz­
mazywanie jego miłeśnyck awanturak i wykroczeń 
przeciw wezelkiej ebywatelakiej moralności. Cassag- 
nac pieał w Autorite w tej zprawi* : „Jeżeli roz­
wód zostanie udzielony na żądanie jenerała, w takim 
razie niemeiliwem dla nas będzie postępować jednaką 
z nim drogą. Jesteśmy skłonni de wszelkich związ­
ków, które wydają nam eię henerowemi, nie możemy 
wszakże przystać na żaden, któryby wymagał wyrze­
czenia się naszyeh przekonań religijnych.*

—  Z P e te rs b u rg a  donoszą 20. bm. Czasowa 
komisja, zajmująca się kwestją zastosowania środ­
ków, wymierzonych przeciw tajemnemu nauczaniu 
młodzieży w kraju północno-zachodnim, ukończyła 
już swoje zajęcia. Prezydował w rzeczonej komisji 
dyrektor departamentu oświaty ludowej, udział zaś 
w pracach komisji przyjmował dyrektor szkół ludo­
wych w gubernii wileńskiej. Komisja zwróciła uwa­
gę, iż jedynym środkiem, mogącym podziałać na u- 
sunięcie „zuchwałych" pedagogów, jest nałożenie na 
nich wysokich kar pieniężnych. Ministerjum oświaty 
wniesie niebawem odpowiedni projekt do komitetu 
ministrów.

Z rozkazu cara wypłaeaó się ma szkole żeń­
skiej w Cetyni (w Czarnogórzu) subwenoja w ilości 
10 tysięcy guldenów austrjaokich w miejsce 5 7 0 ) 
rubli ; tudzież zapewniona zostaje praeująoym w tej 
szkole osobom emerytura z kasy państwa rosyjskie­
go, a mianowicie przełożonej za 25 lat półtora ty­
siąca rubli, za lat 15 rubli 750, za lat 10 rubli 
375; pomocnicy przełożonej sa lat 25 rubli 800, aa 
lat 15 rubli 400, za lat 10 rubli 200; nauczyciel­
ce za lat 28 rubli 500, za lat 15 rubli 200, za lat 
10 rubli 150.

— R ząd y  I n d j l  objął już formalnie lord Lsnds- 
downe, a lordostw# Dufferin opuścili w dnia 10. bm. 
Kalkutę, owacyjnie żegnani przez mieszkańców. Na 
kilka dni przed wyjazdem lady Dufferin dopełniła ak­
tu położenia kamienia węgielnego pod szpital kobieey 
imienia Dufferin. W wilię dnia tego wieczorom miała 
miejsoe w gmachu rządowym nader oryginalna i ma­
lownicza uroczystość. Małżonka wicekróla przyjmowa­
ła w sali tronowej 700 Indjanek, które wręczyły jej 
adres. W tej ezęśei pałaeu, gdzie odbywało się przy­
jęcie, nie mógł podezss takowego przebywać żaden 
mężozyina, 1 nawet wicekról musiał natenczas dom 
opuścić. Sala iskrzyła się literalnie drogiemi kamie­
niami. Lady Dufferin w odpowiedzi na adree oświad­
czyła, że ozuje się szozęśliwą. iż będzie megła wyra­
zić cesarzowej lejainość i wdzięczność jej indyjskich 
poddanek.

— M orderstw o  n a  scen ie . W Neapolu w tea­
trze Bellini jeden z chórzystów de sceny walki w o- 
perie Delibe*’a „II Guarany" zamiast zwykłej broni 
teatralnej, wziął nabitą dubeltówkę i strzelił i  aiej 
do kelegi, z którym poprzedniege dnia miał jakąś 
sprzeczkę; ugodzony śmiertelnie ekóriyita zmarł ua 
miejseu. Persenal teatralny, zdjęty gresą, spuścił w 
nieładzie ecenę poozem wybuehłs panika i śród pu­
bliczności. Morderca w kostiumie teatralnym, iolgany 
przez rozjątrzouy tłum uciekł sa ulleę, leoi zeitał 
przytrzymany.

— K olej Żelazną de piekła... starożytnych, roz­
poczęte budować w Neapolu. Newo budewana ednoga 
przerzyna istotnie okolicę, w której, według Homera i 
Wirgiljnisa znajdowały się rzeki Aoberen i Styx, erai 
wejście do Hadesn...

— W ięc u le  razem . Broń Boże, to przypomina 
łabie dhote, a petem trąci historją starożytną. Wy­
myślane tedy coś nowego. Wieczerza wprawdzie pe- 
daje eię jeezcze jak dawniej, ale zupełnie na inny 
sposób. W salonie Jadalnym, który sine gua non 
musi być ebszerny, ustawiają małe stoliki, mnóetwe 
małych stoliczków na cztery nakrycia każdy. Po dwie 
pary tylko prowadzoną Jest pogawędka zwykła, gdy 
zaś się trafi do dyskusji przedmiot jakiś ogólniejszej 
natury, lab, co się zdarza częściej, sajmująey ogólnie, 
dopiero wtedy zdanie rozpoczęte przy stoliku jednym 
podchwytuje się w lei przy drogim, krzyżują się sło­
wa, przelatują w powietrzu iskry doweipu, zapalając 
ogólną wesołość i przyczyniając się do ogólnego oży­
wienia ... Nieład artystyczny w ugrnpowaniu stolików 
nietylko nie nie przeszkadza, ale owszem jeszeze po­
maga... Zielone krzewy, dyskretne światło, itd. Itd. 
Tak jest już przyjęte w departamencie niższej Sekwa­
ny. A u Bas ? U nas wprowadzenia tej nowej mody 
wyglądają z upragnieniem... Btolarze.

— Z L o n d y n u  donoszą: „Między zam^żniojizy- 
mi polakami tutejszymi powstała myśl utworzenia 
osobnego klubu, czysto społecznego. Nie uloga wąt­
pliwości, że jest tn smutny brak wspólnego ogniska, 
około któiego gromadziliby się znajomi i przyjacie­
le, rozproszeni po całej olbrzymiej stolicy. Towarzy­
stwo literackie, ciało po części angielskie, ma tylko 
ciasny kącik dla Bekretarza. Stowarzyszenie demo­
kratyczne robotników polskich bynajmniej nie wabi 
do siebie ludii spokojnyoh a trzeźwo myślących — 
a zresztą czuje chroniczną odrazę do ziomków, nie- 
okraszonych sosem demokratycznym... Kilkunastu 
przeto rodaków zamierza otworzyć klub własny ■ o- 
graniczoną liczbą członków, z roczną opłatą pięciu 
funtów. Jestto kontrybucja znaczna na nasze tu sto­
sunki, lecz znaczne są też koszta lokalu i jakiej ta­
kiej służby Jest prawdopodobieństwo, że klub so- 
stanie otworzony z początkiem nowego rokn.“

— P o ż a ry  te a tró w  w r .  1888. Od 1. stycznia 
do 8. grudnia r. b., strasznej daty katastrofy w Ring- 
teatrze, która zdarzyła się w roku 1881, spaliłe się 
15 teatrów.

Z tych przypada na Stany Zjednoczone 4, na 
Anglię również 4, na Belgię 2, na Franoję, Hiszpa- 
nję, Portugalię, Rumunię i Rosję po 1.

Oto szczegółowy ich wykaz :
D. 1. stycznia. T^atr Alhambra w Antwerpii. 

Nie było w nim wówczas żadnego przedstawienia, 
lecz wiadomość o pożarze wywołała niezmierny po­
płoch w dwóch innych, napełnionych publicznością.

D. 3. etycznia. Teatr królewski w Belton (Aa- 
glia). Ogień wybuchł • północy 1 obrócił w perzynę 
cały budynek, zaopatrzony we wszystkie, najświeższe 
środki bezpieczeństwa.

D. 29. stycznia. Teatr Rozmaitości w Madrycie. 
Spalił się zupełnie. Pożar powstał wskutek wybuchu 
gazu. Odźwierny, który wdarł się do wnętrza budyn­
ku padł zabity.

D. 12. lutege Teatr w Blyth (Pensylwanja). 
Pożar, który zniszczył cały gmach, wybuchł natych­
miast po przedstawieniu.

D. 12. lutego. Teatr Grauzenberg w New-Yerku. 
Zginęło siedm osób.

D. 28. lutego. Square-theatr w New-Yerku. U- 
mieszozonym był on w ozterepiętrowym hotelu. Mię­
dzy gośćmi powstał niesłychany popłoch, nikt jednak

« nich nie padł ofiarą. Zapadający się dach przygniótł 
jedn/<k sześciu strażaków.

D 29. marca. Narodewy teatr w Jasaeh. Przy- 
ezyaą pożaru było sapalenie się sadzy.

D. 29. marca. Teatr w Steubenville (Stany Zje­
dnoczone) Spłonęła jedna aktorka.

D. 31. marca. Teatr w Opert# (Portugalia). 
Straszliwy ten pożar peokłenął 240 efiar. Budynek 
był etery, jedynie tylko z drzewa budowany i począt­
kowe służył za eyrk. Maszynista na scenie rzucił li­
nę tui przy lampkach, ztąd wszczął się ogień.

D. 22. kwietnia. Teatr królewski w Grantham 
ped Londynem spalił się całkiem w przedpołudni#- 
wyeh godzinach. Z ludzi nikt nie zginął.

D. 4. lipca. Teatr des Beuffes Bordelais w Bor- 
deani. Był to jeden z najpiękniejszych teatrów pro­
wincjonalnych we Francji. Na nieszczęście mieśeiła 
się w nim na dole kawiarnia. W jej to kuchni po­
wstał pożar, który potem objął eały budynek.

D. 11. września. Teatr w parku Bojarskim w 
Kijewie. Ogień pokazał zię niebawem po przedstawie­
niu tak, ii  poebłenął trzy osoby.

D. 13. września. Mały, leei bardzo uozęazeza- 
ny teatr Olympie w Londynie. Ogień wybuchł wła­
śni# wtedy, gdy publiczność opuszczała widownię. Z 
biedą nratewali się tak widzowie, jak i artyśei. Spło­
nęła przeeieł moc kosztownych dekoracji i rekwizy­
tów teatralnych.

D. 8. października. Teatr królewski w Bundę*. 
(Miasto fabryczne i portowe w Szkocji, lieząee 142.000 
mieszkańców). Gmach spalił się tuż przed otwarciem 
zimowego sezonu.

D. 22. października. Teatr Catti w Gkarlerei 
(Belgia). Budynek, obliczony na 700 esób, mieścił w 
sobie Cafć chantant. Peżar pokazał aię nad ranem 
w dwie godziny po ukońezeniu przedstawienia.

Nadmienić należy, iż żaden z tyeh teatrów nie 
posiadał oświetlenia elektryesnege. To ostatnie prze- 
eież ztaje się coraz więcej rezpswzzeehuionam. 1 tak 
w Niemczech posiada je 37 teatrów (wszystkie wiel­
ki# w Berlinie), w Auetrji siedm, w Anglii trzy, ty­
leż we Francji, ws Włoszech zaś, Rosji i Stanach 
Zjedneozonych pe dwa, w Belgii nakoniee, Hiszpanii 
i Chili po jednym.

— K o n s tan c ja  k aw y , h e rb a ty  i  kakao. Dr. 
Broch w odczycie sweim, jaki miał w „Institut In­
ternational de statistique", mówił o tern, ile kawy, 
herbaty i kakao wypijają różne narody eurepejzkie. 
Np. jeden mieszkanieo wypija przeciętnie gramów:

kawy herbaty kakao
Rosji 90 172 —
Hiszpanii 190 — 403
W. Brytanii i Irlandji 410 2.126 155
Włeszeeh 490 — —

Portugalii 540 62 —
Austrji 910 11 10
Francji 1.730 18 312
Niemczech 2.310 31 57
Danii 2.720 183 1X2
Szwecji 2.790 13 12
Szwajearji 8.250 44 —
N erwegii 3 720 40 53
Belgii 4.480 10 —
Holandji 9.180 477 —

Najwięcej kawy piją zatem Holendrzy a nastę­
pni# Belgewie, Norwegczyey, Szwajcarzy itd. W o- 
statnich lataeh prawie w całej Europie konsumeja 
kawy i herbaty znaeznie wzrosła, tylko w Nicmozech 
i w Anstrji pozostała taką, jak dawniej. Anglicy wy- 
pijają •/» herbaty, przywożonej do Europy. Dochody 
państwowe z podatku ed herbaty są znaezne tylke w 
Anglii, Holandji, Danii i Rosji. W całej Europie po­
datek ed herbaty wynesl ISO milionów marek, ed 
kawy prawie 200 mil. m., zaś ed kakao 18.4 milio­
nów marek.

— A n a lfab ec i. Illustrated London News za­
mieszcza następując* dane statystyczne oe de procen­
tu ludności nie umiejącej czytać i pisać w rśżnyob 
krajach: w Rumunii, Rosji i w Serbii ilość Indsi 
niepiśmiennych wynosi 80 pret., w Hiszpanii 63 prot. 
we Włoszech 48 pret, w Węgrzech 43 pret., w Au- 
strji 39 pret., w Irlandji 21 prot., we Francji i Bel­
gii 15 pret., w Anglii 13 prot., w Holandji 10 prot.; 
w Szwajcarji 2*/j pret., w Niemczech 1 pret., w 
Szwecji zaś Danii, Bawarji i Wirtembergu, jak twier­
dzi wyżej przytoczone źródło, nie ma ani jednej je­
dnostki nieumiejąoej ani ozytać ani pisać 1!!

■ H I  I g j g H B H g g B W B B B B B g g g

Teatr, literatura i muzyka.
—  Z te a tru . Dla braku mlejsea nie wspomina­

liśmy dotychczas o bardzo staraanem wznowieniu pre­
miowanej na konkursie lwowskim eatereaktowej ke- 
niedji Zaleskiego „Artykuł 264.". W obsadzie ról ke- 
medji Zaleskiego, niegranoj od lat kilku zaszły nie­
które zmiany. Rolę Joanny powierzono tym raznm 
pani Żelazowskiej a rolę Turczy p. Wojdał*wieżowi. 
Wywiązali zię oni wybornie ze swege zadania i rele 
t« odtąd należeć będą de najlepszych w ich repertoa- 
rzu. Na pochlebną wzmiankę zasługują również panie 
K wieeińska i German, Jak niemniej pp. Kwieciński 1 
Woleński.

Wystawiono także w tych dniach wyborną je­
dnoaktówkę Wł. br. Koziebrodikioge p, t. „Repre­
zentant domu li filier i Sp.“ w której edsnaosyll aię 
grą pełną humoru pani Kwiecińska i p. Wojdałowies. 
Komedję tę grane w tyeh dniaob z wielkim sukcesem 
w teatrze warszawskim.

Wczoraj wystawiono p* raz pierwszy na naszej 
scenie operetkę Zumpege pt.: „Farinelli", która nie­
stety nie wywołała korzystnego wrażenia. Nie trpbi- 
my z tego wcale zarzutu dyrekcji — nie tak 
dziś przyjść w posiadanie operetki, któraby była ta­
kim wabikiem, jak „Mikade" lub „Baron cygański*. 
Debra operetka — rzadki te dziś wypadek a szuka- 
jąe nowości w powodzi utworów, pisanych obeonin 
z gorąozkowym pospiechem nieraz się wpada i in­
stynkt zawodzi. Dziś jeżeli operetka ma być wabi­
kiem i przyciągać tłumy, to musi wywołać nadzwy­
czajny efekt, ezy to nader dowoipnem i oryginalnem 
librettem, ezy też świeżą przepiękną muzyką, esy też 
olśniewającą wystawą. Taka tylko o eretka Uczyć 
może obecnie na powodzenie — dawna operetka 
przeżyła się jnż i dlatego „Farinelli" nie robi wra­
żenia.

Libretto nie edznacza się żadnym newym po­
mysłem, nie jest wcale dowoipnem, a tłuste kuplety 
nie uratują go; — muzyka w „Farinellim*— są te 
prawie same reminiscencje, zlepek najrozmaitszych 
aryj począwszy ed „pięknej Heleny" a skończywszy 
na „Boccacie" i „Fatiniey" — a wystawa i kostjnmy 
nie olśniewały nas wcal*.

Zdało nam Bię ciągle, że Jesteśmy na przedsta­
wieniu sylwestrewem. Idąo sa przykładem Paryża urzą­
dzane i u nas takie spektakle na Sylwestra — m ik  
to być przegląd roku ubiegłego — dawano wyjątki 
z rozmaitych operetek. Otóż jeżeli dyrekcja w tej 
intencji wyztawiła teraz „FarineUego", to pospieszyła 
się e dni kilka. A szkoda I gdyż wezorajsze przed­
stawienie robiło wrażenie próby i te ni* jeneralnej.

Operetka nie była jeszeze należycie przygoto­
waną a niektórzy artyśei nie umieli ról. Tempo byłe 
bardzo powolne, cierpiała na tern eporetka a publi­
czność do reszty znudzoną była przedługiemi antrak-
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0  | c ” f l f l D B t S ® ® 0  . ”  t :® h i h s d " 2 S  ^ * M  > . ^ 2  —i+i j  3  3  o  . s  ..S h >. £■ *ro ja  -hh ®3  o  ® ŝ ijfci ® ro .h-j pl, a  fc -3  rS o  ®*,rH *rM .M rH -*-» © OT ł nr, o  w__ 'O  O  N  _* 0> d  _  te ^  ag  *o fe np ro . _  ^  ̂  J?"*5 JP *T *ri ^  a  S  0M o H ® M g ^ r o > ł N n 3 * g ^ 5 3  > * 3 - * g r o - ‘

® s o ® . ; * i S n i ,  Js o  .h-» a  f" &  _N  te •_} ba *_, - • rC3 OT O  .-h ~ *-=> te* te —
o rt «ł © ^  t  ©m o te, cd o eL K N

d M ^  S  to  te * ^ .£ ^  © £ ,  a> ^
^  SSm* 2 ® £ i ^ S “ . £ 3 © ^ ' 2  ^  c d ^ d - 3
S) I I I  o  g g &  I  2  * •  ?’ -a -  I  05 JM ^ . £ a  a -  ® _
£  1 98 S S - s - B - S .s  s .2  Ł i a Ł g A i  a ^ . ^ S  j  ® ► g

= - . 2 « §f e ® S  ,M ® a l o « 0 b £ )  2 . J* ^  . » 5© te yft O ^ m M -a d  ® te* © 45 d  te* d  ,—4 ' <—% P
° 0 - ^ 1 d £ » = l 5  • f i ® N © d « H 2 5 - ^ ^ 3 3  ^  te.rri OO OT rO te Od te

cdte®
te* rt***M •»*“*«< cdM-a £-
00 ten© te* M N© O 

PUOT

68 .Ł  d
00

*M °
©teO

a Ste. ro
a 'S

** 58 ”  jaO te*
.2  5 j2 -M  o  

^  *  £  ■E *3 t s
© ^  J* -uc3 ba © rt ot
#  a  “  ® ,s .® ® tte a

rt ^
ba ^  te* d

Cd*bate

te* « d  teL^,OT rO rt
^  s  °  «
Ł *»  h. Srt ro o  ro

.3 ”  ^ r o
l -  S g5 * »  ŝiMl °o  te  
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ŝa
© .Mto d

a
.. cdte ©
® a ©

-sj o  -*a
- dr t  _
a s-s

P m»

^  j2,.2  - E» g  S*hhT 0  ^
■ te 0  > . ^ Mł ^ O

05 g - ^  ► 69 S  ro g
<N 0  ro "O tUS .JT P -ro . 2  0  ro _ : 0  te > . 0  •”  •“ j -  S * a  0  & 52  o  M 0  m  mi 0
• " ■ 3  2  0  ® = °  “*■“

s g g ^
°  d c ©

fil ? S , h 3  ©

a 2  — 1OrtM
•

©

r t  F t o d  ,bo.a ba 1

£  0  a
*  S - s

• rM

F
a t

• lH

•E?-
-  9 , 2  
•  —  -** 

ŁO N

Cm

Pfi
O 
©  '

a
- r t

© F
< »  r P m • rt*rt * ©  OT ^£3 
a  GQ ©  © ©

O . ©

b a

baOT
o
PU

d  o  ©'.i-H te ad pu ĵ»
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i GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 28. Grudnia 1888. Nr. 295.

P r z e s t r o g a  
dla posiadaczy papierów wartościowych.

Z każdem ciągnieniem losów i losujących się papierów war­
tościowych pomnaża się liczba n ie p o d n ie s io n y e h  (co są takie 
losy lub inne papiery wartościowe ja t  wyciągnięte, po których 
kwoty wylosowane właściciele się nie zgłaszają) i ta okoliczność 
poeiąga za sobą ogromne dla owych właścicieli straty:

a) przez ubytek procentów, gdyż oproeentowi ui# wylosowa­
nych papierów wartościowycn ustaje z dniem terminu wypłaty.

b) przez umniejszenie się kapitału, gdyż jak wiadomo, ku­
pony od wylosowanych a nie podniesionych papierów wartościo­
wych wypłaca się wprawdzie, ale kosztem kapitału, a nierzadko 
się zdarza, iż właściciel przy ostatecznym przedstawienia do wy­
płaty takowego papieru, aio już na kapitał nie dostaje.

Przeciw tym ogromnym stratom poleca administracja , Na­
dziei* następujący niezawodny środek -. to jest, zaprenumerowa­
nie i ię na n a jta ń s z ą  gazetę losowań „Nadzieja'', pilne przegląda­
li .e zawartych w uiej wykazów każdorazowych i dawniejszych, 
tudzież ostateczną kontrolę w b e z p ła tn y m  d o d a tk u  do nowo­
rocznego numeru „Nadzieja*.

Prenumerata całoroczna tylko złr. T 8 0 , którą przyjnanje 
Administracja dwutygodnika „Nadzieja* Lwów ul. Kar. Ludw. 1.1.

Magazyn porcelany i szkła
ED. G E B H A E D T A

we 7.
8042

■

I

Lw ow ie, p iać  M arjack i 1.
poleca

na zbliżające się św ięta
w  n a jw ię k s z y m  w y b o rz e  i z  p ie rw s z o rz ę d n y c h  ź ró d e ł

o
kryształew* rżsięte, grawirewan*, cienkie M tuslt- 

lino i gładkie zwykłe.

S erw isy  osobne d e  w in a  p iw a  1 lik ie ró w .
Kosze i talerze na ciasta i owoce.

KLOSZE na *er i utaiło i itrw islki aa M«t 1 oliwę 
w oprawie z drzewa i td złr. 1, 2 50

i wyżtj.

Serwisy stołowe, herbaciane i kawowe.
N a Gwiazdkę! Wielki wybór przedmiotów zbytko- 
wych. — Skład kemisewy „Srebra chińtkiege i 

Alpaki“. (Jeny ftbryezne srebra chińskiego.

tu z in  ły ż e k  s to ło w y c h  z ł r .  1# i  17 —
no ży  
g rab k ó w  „
ły żec zek  do kaw y

15 i  15 5 t
16 i  17 -  

8 i 8*50

i i t o w o s o ! " * «

Japońska Emalia
3047 na podłogę

w kolorach jasno-żołtym, brunatnym i czerwono-brnnątnym; wyszcze­
gólnia się przez swą niedoprzew yższenia w ydatność, szybkie schnię­

cie, ła tw e  użycie, piękność koloru, silny połysk  i  trw ałość.
Ja p o ń sk a  E m a lia  jest patentowaną 

kompozycją składającą się wedle systemu ja­
pońskiego z najtwardszej azjatyckiej gamy wy­
borowego rodzaju topinonej w alkoholowych 
olejnych lakierach; okazała się jakc powierz­
chnia na pcsadzk: nie do zniszczenia; lepszą 
jak wszelkie dotychczas w podobnym rodzajn 
w handel wprowadzane.

Wyłączną sprzedaż dla Galicji i Bukowi­
ny tej wyszczególnionej nowości oddała fabryka.

ALOJZEMU HUBNER
L w ów , u lic a  K a ro la  L u d w ik a  1. 13.

Z Z _ Z _ Z _ Z Z ~ Z  Z  Z

CHOROBY NERWÓW
Nerwy są właściwtmi 

a ab
O o  - t o  a a  u a r w y  ?

pośrednikami każdego uezueia, on* odbierają wszelkie 
wrażenia lew nętrm e i udzielają je nam. Jak różnorodne 
-ą przyczyny, tak rozmaite są objawy eborób nerwowych.

y pienr»zym rzędzie śoiąganiasię i *rwów następuje ogól­
ni opadnięcie ciała i upadek sił, impotencja i pomaza­
nia nocne, n ik łość pamięci, bladość twarzy, zapadłe i z 
niebietkiemi obwódkami oczy, brak humoru, bezsonność,

{“ fP ’*11*. holośei w krzyżach i p»*-erzu, karcze higteryezne, zatwardzenia, 
lęk b ei-p rzyczyn y , unikanie w esołego towarzystwa, cierpienia kobieco, 
osłabienie anemia, bole reumatyc zne i gośóeowe, drżenie rąk i nóg itd.

W nz/itkieh powyżej przytt>czonych chorób nerwowych nie usuwa ża­
den inny znany dotąd w medeeymie środek tak niezawodnie i z taką dokład­
nością,,..! dr. W runa proszek p eru w iań sk i (wyrąb, z ziół peruwiańskich).
Z a  n i e s i k  d l i w o ś ć  r ę e z y  t i ę .  1925

Cena jednego pudełka wraz z dokładnym przepisem 1 zł. 80 et.
SI iJt mają pp. aptekarz* : we Lwow ie: Z, Rucker, P. Mikolazeh, 

ł ^edyk, w Tarnopolu apt. P. Jamrogiewioz; w Czerniow-
eh n : Pr. GoliehowskL w Kop.yei 'ócach; Beder apt. Goneral-Agent; Al. 
Wlsoluier, om. Apotheker 7 Wien II. Rothen Ste.ngasse Nr. 6.

Chrońcie wasze konie przed wilgocią i deszczem!
G ł ó w n y  s ł s ł a d .  

p ie rw sze j i  na jw ięk sze j fa b ry k i

K O C Ó W  d l a  k o n i
wysyła swoje trwale, ciężko, masywne derki 

po zadziwiająco nizkich cenach.

I. gatunek derek dla koni
190 otm. dług. 130 ctm. zzerok., tło ciemne, 
jasno bordiury. ciepło, grube, tylko z łr . 1-50.

Toż samo 3 metry długiu l ‘/a mtr. , ezer. za sztukę tylko z ł l .  1 * 8 0 .
E l e ^ a r L C l r i e  ż ó ł t e  c i e r ł s : !  d l a  f i a k r ó w

z 4 ezarno-caarwonemi lub błękitne-ezerwonami birdiurami, 2 metry długi* 
i l*/j mtr. szerokie, za zztukę tylko j z ł l .  2 * 5 0 -  1068

Wspaniałe, podwójne „ double “ derki
któro również jako dywany używać można, za sztukę tylko Z ł X .  3 * 5 0 .

Setki podziłkowań! — „Wyszlej Pan natychmiazt dla mege szwadro­
nu 10 sztuk żółtych derek po z łr . 2-50 — takich, jakie już miałom*.

O. h. p u łk  ułanów Ń r. 4. Cesarza Franciszka Józefa, 1 tzw adrtn . 
Rozeełam natyehmiazt ua cały świat pocztą, kolsją i okrętom za go- 

tówzę lub za zaliczką. — Adres :
Pferde-Decken-Fabriks-Niederlage A. Gans, Wien, III. Seidelgasse 4.

f N a  Ś w ię t a  
ważne bez konkurencji

Maurycy Agid
•w ®  L w c w l o ,

ulica Sobieskiego 1.18, a Serbska 1.10 
pelsea swój od lat BO sbflsio zaopatrzony 

zkład wszelkich gatanków

wódek, rozolisów i likierów
wyrobu włainego

rumu, śliwowicy syrmsklej, 
spirytusu 1 koniaku

pierwszorzędnych fabryk zagranicznych, 
mniejszych lub w większych ibśeiach. 

tak we flaszkach jakt też i na miarę, po 
nader niskieh ctnaeh, o któryeh łaskawi 

edbierey osobiś ie raczą się prsekonać. 
Poleca się Szaaownej Pnblictneśei

z uszantwaniem 
3072 M. AGID.

Następujący list dziękczynny naę- 
zzsdł od Jego wysokości.

Szanowny Panie 5 
EKSTRAKT OLEJKU USZNEGO, wyna 
leziony przez c. k. lekarza dr. Schipek 
w yleczył mnie z mojej z a s t a r z a ł e j  
g ł  u o h o t y , której ..abawiłem Bię pod­
czas oblężenia Sebastopolu. Dziś dzięki 
temu środkowi odzyskałem, jakby cudem, 
mój słuoh na nowo, za co też ninitjszem  
publicznie wyrażam Panu podziękowanie 
i każdemu kto cierpi na g ł u c h o t ę ,  ten 
nieoceniony źrsdok zalecam. Zobowiązany 
sługa K siąże Jan  v. Gimtow.

Ten ekztrakt olejku usznego (Gehor- 
ol-Extract) wynaleziony przez o, k. leka­
rza dr. Szhipek można dostać wraz z prze­
pisem użyeia za 1 złr. 50 ct. w aptecs 
Piotra M ikolascba w e L w ow ie. 1943

W  S t r y j u
jest od nowego roku do wynajęcia

3076

nowy hotel piętrowy
z urządzeniem

składający się : ua dole z 7-miu dużych pokoi restauracyjnych z kuchnią 
i odpowiedniemi piwnicami; ua piętrze: oprócz 5-ciu ubikacyj, z salą 
balową dla kasyna wynajętych, z 8-miu separowanych pokoi gościnnych. 
Budynek teu położony jest w najpiękniejszem i najbardziej ożywiouem 
miejscu narożnem, w bliskości dworca kolejowego i rynku. — Bliższych 

wiadomości udziela właściciel F e rd y n a n d  S ch ec h e r w  S try ju .

Niezrównana
i jako p r z e  w y  b o r n a

uznana przez w szystkie powagi w kraju i  za granicą

wzmacniający i najpewniejszy z wzzyztkich zztuoznych oażywezyeh środków 
dis nieme vlst, w zupełnowi zastępują mleko matki. Dla słabowitych oeób 
dorosłych, położnic i chorych na piersi wyborne pożywienie, działa bowiom 
wzmacniająco, uzdrawiająco i rozwalniająeo. Dostanie w Wiedniu ue wzzyst- 
kioh aptekach, składach materjałów aptecznych i sklapaeh korzennych. — 

Duża puszka ct. 89, mała ot. 45 wraz przepisem użycia.
P ie rw s z a  w ied eń sk a  fa b ry k a  m ączk i d la  d z iec i

F r a n c i s z k a  f w i a e o i i i e l l i
W iedeń - F iinfhans, Stadiongasse N r. 1.

2091 We Lwowie w aptece Piotra Mikolascba.

Przezełki poeząwzzy od 1 kilog—ma iw y  
żej nmyślnem połączeniem , niem > j 
większe przesełki do wszystkich miejsc 
Auglii, południowej i północnej Ameryki, 
w schoiniej Azji i Australii przyjmują po 
bardzo niskich eenach, a na żądanie inte­
resowanych posełam specjalną taryfę.

Wszelkie zapytania i poleeenia zała­
twiam spiesznie.

J . K A R O L M ASCH K A  
generalny ajent półnoeno-aiemieckiego 

„Lloyda w Bremie. 2069 
Praga, plac sienny (Heuwagsplatz).

3077Opuścił prasę
T o m  I .  -w  -wsrcleiiijju. d r ą g i e m .

dzieła pod uazwiy;

Prawo kościelne katolickie
nspisał

3 D r . E d w a r d  E B l t t a a e r .
Cena całego dzieła w pręunmeracie wyuosi 8 złr.. z przesyłką poczto 
wą 8 z łr 50 cent. Później — po wyjściu II. tomu — cena zostanie 
podwyższoną. Prenumeratę składać można w Zarządzie Drukarni Uni­
wersyteckiej w Krakowie, Ulica Wolska Nr. 9. — Tom I. wysłany zo­
stanie zaraz po uisęczeuiu preunmeraty, Tom II. po wyjściu, t. j. naj­

dalej w końr.u marca 1889.

Baczneśó!
Przedmioty nie nadając* się mieniamy 

lub wracamy za nie pieniądze.
I robotnicze palto, watowane

z ł r .  3
I spodnie z materjalu wełnian.

z ł r .  1 70 
I elegancki ubiorek dla dzieci 

od l a t  3 do  9 z ł r .  2*90 
I dobre modne spodnie zimowe

z m a te r j i  w e łn ia n . z ł r .  3 80
I palto, sukno dobre, watowa 
ne, stebnowane z jedw. kołnierz.

z łr .  6*50 
Prawdziwe styryjskie bajowe 

palto (Loflen) z łr. 6.
rozseła za zaliczką 3068

J ó z e f  M e  k C i p , ,  W ie l e i
I ,  Franz Jozef-ljuai 41,

s ą

W A ŁECZK I
do zatykania drzwi 1 okien

K I T ,  Q - I P S
poleca tanisj jak wszędzie 1885

Alojzy Hubner
Lwów, ulica Karola Ludwika 13.

Zastanawiający zarobek uboczny.
Osoby jakiegokolwiek stanowiska, któ- 
reby się chciały zająć sprzedażą do­
zwolonych losów na raty, mogą być 
saangażowane na prowiiję lub ewsnt. 
za stałą pensję. Listy adresować: 
„Reel* do koncesjom biura ogłoszeń 
Ludwika Gansa w Wiedniu III, Ma- 
thausgaese 5. 2062

Drobne Ogłoszenia.
Po cancie od wyrazu.

RZĄDCA dóbr, wszeoh*tronnie wykształ­
cony, z najohlubniejszemi poleceniami, 

poszukuje odpowiedniej posady. Łaskawe 
wezwania pod D. restante Chorostków. 67

Najlepsze m aterjały berneńskie
dostarcza po esnie fabrycznej

Tachfnbrlks-Nlederlage 
„ 8 1 E  G E  L  - 1 M  H O  F “

B R tlN N  (M orav la).
Na letnie lub wiosenne eleganckie

UBRANIE MĘZKIE
wystaroza sztuczka długości 3.10 mstr. 

czyli 4 łokcie wiedeńskie, 
sztuezka kssztujs: złr. 4-80 z zwykłej, 

7-76 z dobrej, 10.50 z lepszej, 12 40 z naj­
lepszej prawdziwej wełay. 

Niemniej nabyć można: Wyborne, jedwa­
biem przetykane kawgarnj, materjały na 
zarzutki, palmerstony i pa ltety , gu iie  
(Leden) dla myśliwych i gospodarzy, pe- 
ruwieny i doskiny do salonów, sukna na 
ubrania dla kobiet itd. — Ea dobreć ma- 

terjału dajemy wszelką rękojmię. 
Próbki gratis i franco. 1873

Tylko złr. 3
najodpowiedniejszy

podarek  św iąteczny
(jako pamiątka po zmarłych).

I

Portrety naturalnej wielkości
wedłng każdej fotografii nadesłanej. 
Zadatek 1 zł. Gwarantuje się najwier­
niejszą podobiznę. Fotografia nis bę­
dzie uszkodzoną. Czas dostawy 10 dni. 
Premiowany nakład artystyczny

Siegfried Bodascher
w« Wisdniu, 1990 

II. grosst Pfarrgasso 6.

W I N O
w 5-litrowysh beezułkath aa pobraniem 
poeztowsm, beczułki i fracht bezpłatnie : 
Ofner cierwony 5 litr. zł. 2-60; dolno- 
dalmatyńskie czerwone 5 litr. złr. 2 70; 
Karlowitzor ozerwony, słodycz naturalna,
5 litrów zł. 8-70; Badalsonysr biało 5 litr. 
zł. 2 70; Raster Ai.ebrueh, słodyoz natu­
ralna 6 litr. zł. 8-50; Tokaj wytrawny
6 litrów :łr. 4-50. Przesyłki kolejowe w 
wiązaniach po 28 litrów po cenaeh zni­
żonych. HersohaftI. WelH-Kellerel, Wien,  
Ottakrlng, Hauptstrasse 9. 3024

TUTKI CYGARETOWE , kt. e prze- 
dem klejenia 

nne wyroby — poleca 
ulae Marjaeki 1. 8.

wyższają pod wz 
Jde iiwszol 

GAWŁOWSKI

I Tylko przypadek!
•  "W:Mb W  n U ś is c e  n rs r iA t .o  1 GDO n o r łrw o l-Tmiejsce tap łjty  przyjęte 1600 par trwałyeh, 

m^ityoli, eleganckich, przednich, gotowych

spodni zimowycn
j estonz amaszony, jak dłngo zapas starczy, pejedynsza 
lub h u r t o w n i *  sprzedać po następujących baje­

cznie tasieh cenaeh:

I gatunek z modnych materyj po złr. 1.90
II. gatunek z berneńsk materyj po złr. 3.25
III. gatunek z wełny owczej po złr. 4.50

Wszystkie spodaie są wedłng najuowszyek mo­
deli, z najlepszych zimrwych materyj sporządzono. 
Przy zamówieniach wystarczy podanie miary długośoi 
w kroku i objętości w pasie.

Przesyłka za zaliczką poeztową przez 2073

J T J L I " c r s  r E K E T E ,
W ien , H u n d s th u r iu e r s tr a s s e , 28/64.

Salonowe instrumenty grające, wybornej konstrukcji

M a a io p a n  i  A r i i t o n  mt
pragskle i szw ajcarskie K atarynki w obfitym wyborze po 
najtańszych eenach.Uzupełnione katalogi nut, prospekty i cen­

niki darmo i franko.

G. I  l a f l w o n y  sK łafl to w a ró w  l a l a o t u r y j o y c l
pod „miastem Paryżem* w Pradze, Zeltnergasse 15.

Pranumerations-Einladung.

I IM  Jalrpg
M it 1. J a n n e r  1889 . b e g in n t ein  n e u e s t  g a n s j a h r i g e s  A b o n n e m e n t  a u f  den

,Mercur“ erscheint mit deu Ziehuugslisteu aller Lose und Yerlosbaren WertpapiereDer autentische Yerlosungsanzeiger
unmittelbar nacfi jeder Ziehuug. m a .  ^

Derselbe enthalt ueben deu Ziehungslisteu auch die Restantenlisten aller Lose uud verlosbaren Wertpapiere uud w a r:
Aller europaischen Loae, aller ftflterreicbisch-uugarischett Actieu, Offeatlicben Auleheu, Pfandbnefe, Prioritaten.
Dle Amortisationslisten aller dieser Wertpapiere, sowie die genaueiteu Angabeu pber Falligkeit der Coupons uud gezogeuen

Auszahlungsbetrage, Zahlstellen und alle auderen wichtigen Details. — Die beiden Beilageul >
„ F l n a n z i e l l e r  W e g w f e l s e r “  und „ D l e  A s s e o u r a n z “ .

bespreeben alle Yorkommaisse des BOrseu-, Bank-, Yersicheruugt und Eiseubabuwesens in der yerlasslicbsten uud objektivsteu Weise. Durch 
gefńbrten Coupons uud Dividenden-Auszahlungen, Coursblatter, Geueralversaramluugs-Berichte etc. bildet der „Fiuanzielle Wegweiser* 

das vollstaudigste Nachscblagework fiir alle Wrertpapier-Besitzer und Capitalisten. Unsere Abouuenteu erhalteu grfttls
W  J E b l f c J ł f  A .  d r  J L M B I M U C 3 B K .

enthaltend den Uuiver8aI-Verlosungs-Kaleuder sammtlicher europaischen Lose uud aler osterreichisch-ungariachen verlosbaron 'litres, ferner 
eiugeheude Beschreibung aller Lose sammt den vollstandigen Verlosuagsplanen filr das laufende Jahr uud eiuem Re8tanteu-Verzeichuisse 
die Serien-, ais auch filr die Nummernlose und alleu Osterreichisch-ungariscbeu verIosbaren Titres, ein Yerzeichniss aller Coupons 

Falligkeitsterminen und Yerjahrungsfristen, und ausserdem eine Anzal wichtiger uud iateressanter Tabelleu.
G a n z ] a i i r l g e r  p r a n u m e r a t l o n s p r e l s :

Stiicke,

an-die
gleicbziitig

das

austrjackie i węgierskie
s to ło w e  — 1 l i t r a  40 c t.

W Y S O K I E  Z I E L E N I A M I
1 flaszka 50, 60, 70, 80 ct. 1 1 z łr .  

jak*U ł
wszelkie inne wina

po najtańszych cenach io to
peleea

handel towarów korzennych i delikatesów

ALBERTA SZKOWROHr
przedtem F . 

Tjtr© L w o w i e ,

W .  K rólikow ski
p l a c  I M I s i r J a c l c I  1 .  7 .

«me 
sowol filr 

sammt ibren

,H o te l  B Ł otropo l6 .“
Wielki hotel pierwszorzędny,

Filr W ie n :
G a o z j a h r i g ..................................................   1‘80
In  das Hans g e a t e l l t ................................. A- 2’30

PrSuumerationen werdon augenommeu in der

Fur die P r o r ln * :  
Gauzj&hrig mit portofreieu Zusendung fl. 2-60

Administration, Wiea, Wollzsile 10. sowio bei

Fur das A u slan d :
filr Dentschland, Serblen und Montsnegro 
fiir die Lauder des intern. Postirerbandes fl. 

sammtliehen Postamtern dal In- und Auslande*.

W i e d e ń  -
Rlngstrasse, Franz-J os efs-tjual.

300 pokojów i salonów (od 1 zł. wyżej), w inda osobowa, czytelnia zaopa­
trzona w  dzieuuińi w szystkich  krajów (także i „Gazetę Narodową ), pys  ̂
weranda, kąpiele w  D unaju i biuro telegraficzne w  hotelu. Stacja tramwaju 
przy domn, omnibus hetelowy przy dworcacn kolejowyoh. P rzy d łu isz jn s  
pobycie pom ieszkanie po zniżonych  

1003 .

cenach.
L. 3PEISER, dyrektor.

3 40 
4*—

Die Administration des ^  

' m

M E R C IJ ll44 Wien, Wollzeile 10. 
n A M .4 **%

Wyciąg bul unowy
Tabliczki zupowe m ię s n e .

Mąd zup w 6 z roślin strącziow t eh.
Skład sentralny dla A ustro-W ęgier  

Jasomirgottstrasse 6.
3(67

I

We Lwowie u Karola Bałłabana i Stanisława Markia.vicz>.

Wydawca i oipowiediialuy redaktor Juliusz Starkel. Papier z fabr/ki Czerlańskiej. drukarni i litografii Pillera i Spółki. (Telefonu Nr, 174 A).


